
„ U ro d z e n i w  S z c z e c in ie  
w  S z c z e c in ie  d o jrz a li"

◄ Uczestniczy 650 osób
◄ G ra ją  orkiestry  G ilberta  Z iom ka  

i  Janusza Czerwińskiego
◄ w ystępują: „ F ilip in k i”, „Now alijk i** „Com a-5”, 

„Posągi” i  zespól taneczny T O

(szczegóły na stronie 8)

do w iz ji loka lne j?
B O N N  P A P . W  p o n ie dz ia łe k , w  k o lo jn y m  d n iu  procesu 22 

k a tó w  obozu ś m ie rc i w  O ś w ię c im iu  przed  sądem w e F ra n k fu r ­
c ie  nad  M enem , ze zna w a li d w a j b . w ię ź n io w ie  obozu, p ra w n ik  
w ie d e ń s k i H e in r ic h  D u e rm a y e r i E r ic h  C a lle h n  z F ra n k fu r tu ,  
c ra z  b. S S -ow iec , s tra ż n ik  w  obozie  o ś w ię c im s k im , K .  H . 
Hy*kes.

D w ó ch  p ie rw s z y c h  ś w ia d k ó w  zeznan iam i s w o im i o bc ią ży ło  
szczególn ie  oskarżonego K a d u k a .

„W  IN T E R E S IE  U J A W N IE N IA  P R A W D Y ”  p rze w od n iczący  
sądu d r  H c fm a y e r z a p ro p o n o w a ł ko n s u lta c ję  sądu  z rządem  
N R F  w  ce lu  zbadan ia  m o ż liw o ś c i p rze p ro w a d zen ia  w iz j i  lo ­
k a ln e j w  Polsce na te re n ie  b. obozu o św ięc im sk iego . P rz e c iw  
te j in ic ja ty w ie  zaoponow a ł o b roń ca  d r  L a te rn ś e r, tw ie rd z ą c , 
że  w n io s e k  je s t  „n ie  do  p rz y ję c ia , i  że będzie  to  „ s tra ta  cza-
S U lr

Z procesu opraw ców  oświęcim skich

Czy dojdzie
L O N D Y N , is - le tn ia  M a r g a re t  G a rd  

n e r  z I . r n d y n u  z o s ta ła  p rze w ie z i,O r 
na  k a r e tk ą  p o g o to w ia  tío  s z p ita la ,  
g d z ie  p o d d a n o  j ą  n a ty c h m ia s t  o p e - 
j a c j i  ż o łą d k a . N ie  m o g ą c  b o w ie m  
z n a le ź ć  le p sze g o  w y ra z u  sw e g o  u -  
w ie lb ie n ia  d la  ze s p o łu  B e a t le s ó w , 
1 6 - le tn ia  „ m e lo m a n k a ”  z ja d ła  cah| 
n ly tę  z n a g ra n ie m  4 p io s e n e k  k u ­
d ła ty c h  p io s e n k a rz y .

Ile samochodów 
jeździ na świecie?

P A R Y Ż  P A P . W e d ług  o s ta t­
n ic h  d a n y c h , p a rk  sam ochodo­
w y  ca łego ś w ia ta  l ic z y  ponad  
158 m ilio n ó w  po jazdów . W  c ią ­
gu  1963 r .  p rz y b y ło  12,2 m i l io ­
na sam ochodów . P a rk  ten  ro z ­
m ieszczony je s t nas tę pu ją co : 
83,5 m in . w  S tanach  Z jednoczą  
n ych, 41,6 w  E u ro p ie  zachod­
n ie j,  7,2 w  A z ji ,  6,3 w  K a n a ­
dz ie , 6,2 w  A m e ry c e  Ł a c iń ­
s k ie j, 6,2 w  k ra ja c h  w schod ­
n ic h , 4,2 w  O cea n ii i  3,2 milio«» 
n a  w  A fry c e ,

R O K  Z A Ł O Ż E N IA  — 1945 

W Y D . AB
Cena 50 g r N r  146 (61T6>

W TOREK, 23. V I. 64 r.

Nowy sukces sił demokratycznych

Sąd Najwyższy USA uchylił 
część haniebnej ustawy McCarrana

W A S Z Y N G T O N  P A P . Sąd N a jw y ż s z y  U S A  6 g losa m i prze 
c iw k o  3 zn iós ł ja k o  n iezgodny z K o n s ty tu c ją  f ra g m e n t o s ław i o 
M ej u s ta w y  M tN u rra n a  z 1950 ro k u , za b ra n ia ją c y  w y d a w a n ia  
p a szp o rtó w  zagran iczn ych  cz ło n k o m  o rg a n iz a c ji k o m u n is ty c z ­
n y c h .

S Ą D  N A J W Y Ż S Z Y  U Z N A Ł , 
iż  f ra g m e n t u s ta w y  z a b ra n ia jąJugosławia

u d z ie la  a z y lu
Brazylifczyksm
B E L G R A D  P A P . D o B e lg ra d u  

p rz y b y ła  g ru pa  6 p o li ty k ó w  bra 
z y li js k ic h  k tó rz y  z w ró c il i się 
d o  rzą d u  ju go s ło w ia ń s k ie g o  i  
p rośbą  o  u dz ie le n ie  im . azy lu . 
Z n a jd u ją  s ię  w ś ród  n ich  b. prze 
w o d n ic z ą c y  w ię kszo śc i rzą d o ­
w e j w  b ra z y li js k ie j Iz b ie  Re­
p re z e n ta n tó w  B ocau da C unha, 
b. m in is te r  p ra c y  w  rządzie  p re ­
zy d e n ta  G o u la rta  —  A . A łfo n -  
so, o ra z  rze czn ik  p ra so w y  p re ­
zyd en ta  G o u la rta  —  R. R y f .  
J u g o s ła w ia  u d z ie liła  dotychczas 
a z y lu  17 p o li ty k o m  b ra z y l i j­
s k im .

Dalsza poprawa
zdrowia

E. Kennedyego
N O W Y  J O R K  R A P . S z p ita l w  

N o r th a m p to n  p o d a ł d o  w ia d o m o ś c i,  
że s ta n  z d r o w ia  s e n a to ra  E d w a rd a  
K e n n e d y e g o ,  k t ó r y  u le g ł w  p ią te k  
k a t a s t r o f ie  s a m o lo to w e j,  je s t  „ n a d ­
z w y c z a j z a d o w a la ją c y ” . C h o ry  zażą­
d a ł  w  p o n ie d z ia łe k  poram  n y c h  d z ie ń  
n ik ó w .  B a d a n ia  ra d io lo g ic z n e  k la t k i  
p ie rs io w e j  w y p a d ły  p o m y ś ln ie .  W 
z a sa d z ie  o rg a n iz m  p a c je n ta  o d ż y ­
w ia n y  je s t  n a d a l z a s t rz y k a m i d o ­
ż y ln y m i ,  je d n a k ż e  w  p o n ie d z ia łe k  
c h o re m -u  p o d a n o  ju ż  t ro c h ę  p ły n ó w . ,

D ecyz ja  sądu je s t jeszcze je d  
n y m  sukcesem  s ił d e m o k ra ty c z ­
n ych  w a lczą cych  p rz e c iw k o  ha 
n ie b n e j u s ta w ie  M cC arrana . 
N ie d a w n o  Sąd N a jw y ż s z y  U S A  
a n u lo w a ł w y ro k  w y d a n y  na 
P a r tię  K o m u n is ty c z n ą  w  zw iąz 
k u  z o dm ow ą  za re jes tro w a n ia  

cy w y d a w a n ia  p aszp o rtów  k o -  s'ię w  c h a ra k te rz e  agenta  obce-

U m ^ e  t\e ce & e  e #

„W ILKI MORSKIE“
i NAJMŁODSI SZCZECINIANIE

m u n is to m  narusza  k o n s ty tu c y j­
ne p ra w a  o b y w a te l i a m e ry k a ń ­
sk ich .

P ow yższy  f ra g m e n t u s ta w y  
zosta ł p rzekazany d o  ro z p a trz e ­
n ia  S ąd o w i N a jw yższe m u  w  
w y n ik u  sk a rg i je d n e j z czo ło­
w y c h  dz ia łacze k  p a r t i i  ko m u n i 
s tyczne j E lisa b e th  F ly n n  o raz  
znanego h is to ry k a  m a rk s is to w ­
sk iego  i  p isarza H e rb e r ta  H e p - 
tecke ra . D e p a rta m e n t s tanu  od 
m ó w ił im  w y d a n ia  paszportów  
na pod s taw ie  w ła śn ie  tego f ra g  
n ie n tu  u s ta w y  M cC arran a .

go m o ca rs tw a . J a k  w ia d om o, 
w y ro k  ten  w y d a n y  zosta ł ró w ­
n ież  w  o p a rc iu  o  us ta w ę  McCar. 
ra n a .

K A P IT A N  ż.w . Konstanty  
G O W O R  p ły w a  ju ż  od la t  36. 
B ra ł u d z ia ł w  b u d o w ie  G d y n i, 
p rz y b y w s z y  ta m  z od leg łego  o 
se tk i k ilo m e tró w  W o ły n ia , gdzie  
w ie śc i o m o rzu  i  m a ry n a rz a c h  
d o ch o d z iły  skąpo, p rzew ażn ie  
je d n a k  ubrane  w  fo rm ę  „n ie ­
z w y k łe j e g z o ty k i" . N ie  u ła tw ia ­
ło  to  z ro zu m ie n ia  is to ty  i  w a g i 
g osp od a rk i m o rs k ie j w  życ iu  
w s p ó ło e s n e g o  państw a. D la te ­
go  też  te raz , g dy  m o ż liw ośc i 
poznan ia  m orza  p rzez po lską  
m łod z ie ż  .s ta ły  się n ie w s p ń łm ie r 
n ie  w ię ksze , k a p ita n  G o w o r 
zw raca  szczególną - uw agę na 
w y k o rz y s ta n ie  w ie lu  d ró g  d la  
zb liże n ia  zagadnień m o rs k ic h ' 
do  n a jm ło d s z y c h  poko leń.

L .u b i p ły w a ć  z m ło d y m i,  d o c e n ia ­
ją c  ic h  a k ty w n o ś ć  i  e n tu z ja z m  
p ra c y . C z y  je d n a k  d o ty c h c z a s o w e  
p rz y g o to w a n ie  z a w o d o w e  n a s z y c h  
m ło d y c h  m a r y n a r z y  b y ło  be z  zairzu 

P y t a m y  o to  k a p ita n a .  P ? tw ie r  
c!za o n  d o ty c h c z a s o w e  o p in ie  
n y c h  d o ś w ia d c z o n y c h  m a ry n a rz y . 
T e o re ty c z n ie  „ m a r y n a r s k a  m ło ­
d z ie ż ”  p rz y g o to w a n a  je s t  bez

tu .  A le  p r a k t y k a  p o z o s ta w ia  je ­
szcze w ie le  d o  ż y c z e n ia . A  w ię c  
lo s o w a n y  d o tą d  s y s te m  s z k o le n ia , 

p r a w ie  n ie z m ie n io n y  o d  k i lk u d z ie -  
la f ,  n ie  z d a je  e g z a m in u . K a ­

p ita n  G o w o r  p o d k re ś la ,  iż  w p r o w a ­
d za ne  o b e c n ie  w  S z c z e c iń s k ie j Szko 

M o r s k ie j  za s a d y  p r a k t y k  m o r ­
s k ic h  są ja k  n a jb a rd z ie j  ce lo w e .

A le  z a ró w n o  k a p i ta n ,  j a k  i  z a ło ­
ga  .d o w o d z o n e g o  p rz e z  n ie g o  s ta tk u  
— m o to ro w c a  „ R u s a łk i ”  in te r e s u ją  
s ię  ta k ż e  ty m  n a jm ło d s z y m , p o te n ­
c ja ln y m  „ n a r y b k ie m ”  k a d r  m o r  
s k ic h .  „ R u s a łk a ”  o d  tr z e c h  Jat op i 
k u je  s ię  — w  se n s ie  p o p u la r y z a c j i  
z a g a d n ie ń  m o r s k ic h  — s z cze c iń ską  
s z k o łą  p o d s ta w o w ą  n r  63. M a r y n a ­
rz e  w y m ie n ia ją  z d z ie ć m i k o re s  
c lę n c ję , p rz e p ro w a d z a ją  w  s z k o le  
p o g a d a n k i z a ró w n o  n a  te m a ty  m o r  
s k ie ,  j a k  i  g e o g ra f ic z n e . B ie rz e  w  
n ic h  u d z ia ł i k a p i ta n  G o w o r . W y ­
n ik ? ... ' O c z y w iś c ie ,  n ie  m o ż n a  
je szcze  t r a k to w a ć  z u p e łn ie  p o w a ż ­

n ie ,  le c z  d a je  ju ż  on  p e w n e  p o ję c ie  
o z a in te re s o w a n iu , k tó r e  m a ry n a ­
rz e  „ R u s a łk i ”  w z b u d z i l i  sw ą  p ra c ą  
w ś ró d  d z ie c i — n a  z a p y ta n ie  j a k i  
z s W ód n a jb a rd z ie j  ic h  in te re s u je ^  
u c z n io w ie  L u c z e n n ic e  je d n e j  z k la s  
z g o d n ie  o d p o w ie d z ie l i:  związany ■ 
m o rz e m .

W c z o ra j,  po  p r z y b y c iu  m o to ro w ­
ca  z k o le jn e g o  re js u , p rz y s z e d ł d® 
s z k o ły  d r u g i  m e c h a n ik  „ R u s a łk i ”  — 
I.e o n  W a w rz y n ia k  i  p o  w y g ło s z e n iu  
d łu ż s z e j p o g a d a n k i o  o d w ie d z a n y c h  
o s ta tn io  p o r ta c h  — z a p ro s i ł  p rz e d ­
s ta w ic ie li  2t k la s  63 S zko ły  d o  o d ­
w ie d z e n ia  s ta tk u .  D z iś  n a  „ R u s a ł­
c e ”  o d b y ło  s ię  w ię c  n ie c o d z ie n n a  
s p o tk a n ie , p o łą c z o n e  z p r z y ję c ie m , 
r.a . k tó r y m  s t r u m ie n ia m i p ły n ę ły  
z n a k o m ite  s o k i  o w o c o w e .

(w)

KOLEKCJONER
B U E N O S  A IR E S . O r y g in a ln y  j u ­

b ile u s z  o b c h o d z i ł  n ie d a w n o  3 7 - lc tn i 
A lb e r to  R o n d a  w  B u e n o s  A ire s . 
M ia n o w ic ie  p o  r a z  25 o b c h o d z i ł  za­
r ę c z y n y .  N a  u ro c z y s to ś ć  z a rę c z y n o ­
w ą  z a p ro s i ł  o n  24 p o p rz e d n ie  n a ­
rz e c z o n e . N a s t r ó j  b y ł  n ie z w y k le  se r 
d e c z n y . T y lk o  je d n a  z o b e c n y c h  
d a m  m ia ła  k w a ś n ą  m in ę  —  25 z 
k o le i  n a rz e c z o n a  a rg e n ty ń s k ie g o  Ca 
s a n o r y .  Z  m ie js c a  te ż  z e rw a ła  z a ­
r ę c z y n y .

O b e c n ie  A lb e r to  R o n d a  je s t  z n ó w  
c z ło w ie k ie m  w o ln y m , g d y ż  ż a d n a  z 
je g o  d o ty c h c z a s o w y c h  n a rz e c z o n y c h  
n ie  m a  o c h o ty  s p ró b o w a ć  z n im  
szczęśc ia  o d  n o w a .

Dziś w „Kaskadzie“
BAL XX-LECIA

Ł  Cfiraszczow
z łoży ł w iz y tę

Gustawowi VI
S Z T O K H O L M  P A P . P rzew o­

d n iczą cy  R ady M in is tró w  ZSRR, 
N . Chruszczów , z ło ż y ł w c z o ra j 
w iż y te  k ró lo w i S zw e c ji Gusta-» 
w o w i V I  A d o lfo w i.

N . C h ruszczów  z ło ż y ł także  
w iz y tę  p re m ie ro w i E rla nc łe ro - 
w i.  M ię d z y  obu  p re m ie ra m i od 
b y ła  się p rz y ja z n a  ro zm o w a , w  
czasie k tó re j poruszone zostały, 
zagadn ien ia  s tanow iące  p rzed­
m io t  za in te re sow an ia  obu stron*

GRIVAS 
RA CYPRZE

N IK O Z J A  P A P . Ub ieg łej rut 
ey podano w  N ik o zji, iż  od 
k ilk u  dni na Cyprze przebyw a  
generał G rivas, by ły  dow ód- 

organi«acji — w yzw oleńczej -  
E O K A , k tóra  prow adziła  w al­
kę z kolom zaior&m i b ry ty js k i 
nil. G enerał G rivas  odbył w io  
le rozm ów  z prezydentem  M a  
kariosem.

P R Z E W O D N IC Z Ą C Y  Iz b y  Re 
p re ze n ta n tó w  C y p ru , K lerid is . 
o św ia dczy ł,, iż  G riy a s  p rz y b y ł

G re c ji na C y p r przed  k ilk u  
d n ia m i, aby „zorientować się w, 
sytuacji na wyspie” .

W e d ług  K le r id is a , M a k a rio s  t  
G riv a s  o m ó w ili s y tu a c ję  w o j-  
:kow ą  w  z w ią zku  z p rzyg o to ­

w a n ia m i o b ro n n y m i na wyspie j 
na w y p a d e k  in w a z ji T u rc ji.

Ź ró d ła  zb liżone  do rzą d u  greć 
k iego  p o d a ły  u b ie g łe j nocy, iż 
b y łv  dow ódca  E O K A  p rze byw a  
w  N ik o z j i  z „w iz y tą  p ry w a tn ą ”  
i je go  z a m ia re m  je s t „u d z ie le ­
n ie  * pom ocy w  p rz y w ró c e n iu  
n o rm a ln y c h  w a ru n k ó w  i  w s p ó ł­
is tn ie n ia  m ie d z y  dwom a w s p ó l­
n o ta m i na Cyprze pokojow ym i 
'r o d k a m i” .

Z m iłości 
do Beatlesów
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Proces zabójcy sierżanta MO ^stntnie spojrzenie na XXXIII MTP

17-LETNÍ
przyznaje S J T 2 S *  T a r g o w y  „ c z a r  k á M “

W A R S Z A W A  P A P . Jak  in ferm ow aliśm y, w czoraj przed Są­
dem  W ojew ódzkim  dla m . st. W arszaw y rozpoczął się iro c ts  
niespełna 17-letnicgo Ryszarda Ołebiekicgo, które m u a k t osi-: ar 
żenią zarzuca dokonanie zabójstw a sierżanta M O  Jerzego P if  
trzaka .

W R A Z  Z  G Ł Ę B IC K IM  na ła g ł ę b i c k i e g o  u t r z y m y w a ł a  
w ie  oskarżonych zasiadaj a ieeo • * *e m 1 s ■ r.łyeh warunków
k o m p a n ią -  A ndrze j Kossaków ^ S f y_  5 X 2
sfKl, A ndrze j P a lła t i Tadeusz tj-ZGba byló za daleko jeździć i zbyt 
Bochenek (wszyscy m a ją  po 13 w c z e ś n ie  rano ustawać. _ impon- 
ła t) oraz 17-letn ia  Dorota. L ip m u  p o s ia d a n ie  p ie n ię d z y  

i  />,u i  - i  • * m o e h o d u  — „ k t ó r y m  m o ż n aska. O bok U ię b lC k ie g O  n a jb a r -  p o je ź d z ić ” . P ro c e s  t r w a .  
d z ie j obc iążonym  je s t K ossa­
k o w s k i —  uczes tn iczy ł on we 
w ła m a n ia c h  i  k ra d z ieża ch  ora 
napadach  d o k o n y w a n y c h  przez 
G łę b ick ieg o . P rz e c h o w y w a ł też 
część z ra b o w a n e j b ro n i.

P O Z O S T A L I  O S K A R Ż E N I s to ją  
p o d  z a rz u te m  b ą d ź  w s p ó łu d z ia łu  
w e  w ła m a n ia c h  d o k o n a n y c h  p rze z  
« b u  w y m ie n io n y c h  o s k a rż o n y c h , 
b ą d ź  te ż  n ie le g a ln e g o  p rz e c h o w y w a ­
n ia  z ra b o w a n e j b r o n i,  o ra z  in n y c h  
p r z e d m io tó w  p o c h o d z ą c y c h  z k r a ­
d z ie ż y .

W  P IE R W S Z Y M  D N IU  P R O C E S U  
z e z n a w a ł G łę b ic k i.  P o tw ie r d z i ł  
z a r z u ty  s ta w ia n e  m u  p rz e z  a k t  
s k a rż e n ia , p rz e d s ta w ia ją c  k o le jn o ś ć  
i  p rz e b ie g  w s z y s tk ic h  d o k o n a n y c h  
p rz e s tę p s tw  — od p ie rw s z e g o  w ła ­
m a n ia  w  c e lu  z d o b y c ia  b r o n i  — aż 
d o  s t r z a łó w  k o ło  S ta d io n u  10-leeia . 
k tó r y c h  s k u t k ie m  b y ła  ś m ie rć  f u n k ­
c jo n a r iu s z a  M O .

Ć w i c z e b n ą  b r o n  z r a b o w a ł o 
s k a r ż o n y  z m a g a z y n u  o ś ro d k a  s p o r 
to w e g o  „ S p a r ta ’ % a n a s tę p n ie  w 
je d n e j  z w a rs z a w s k ic h  s z k ó ł (v 
t y m  w ła m a n iu  u c z e s tn ic z y ł r ó w n ie j  
5‘a l ia t ) .  B r o ń  ta ,  p o  p rz y s to s o w a n iu  
.i-ej p rz e z  d ę b ic k ie g o  d o  „ u ż y t k u ”
• łu ż y ła  n a s tę p n ie  je m u  i  K o s s a ­
k o w s k ie m u  d o  r e a l iz a c j i  i c h  p r z e ­
s tę p c z y c h  p la n ó w  — z d o b y c ia  p ie ­
n ię d z y . S k ra d z io n e  a u to  m ia ło  b yć  
p o m o c n e  d o  s z y b k ie j u c ie c z k i z 

ie js c a  p rz e s tę p s tw a . R a b u n e k  d o ­
k o n a n y  p rz e z  G łę b o k ie g o  i  K o ssa ­
k o w s k ie g o  4 lu te g o ’ b r .  w  skier»:
.S a m o p o m o c y  C h ło p s k ie j ”  -  w  M ie ­

d z e s z y n ie  p r z y n ió s ł  im  k ilk a n a ś c ie  
T ys ię cy  z ło ty c h .  P r z y  p o d z ia le  łu p u  

» s ia li o n i  z a u w a ż e n i p rz e z  s ie rż a n  
ta  M O  P ie t r z a k a .

byi<

W  U B IE G Ł Ą  niedzielę zakończyły się X X X I I I  M iędzy ­
narodowe Targ i Poznańskie. Zw iedziło  je  p raw ic  10 tys. za 
granicznych gości, kupców i przem ysłowców, w iele  o fic ja l­
nych delegacji rządowych.

ÉSU;?

Z / ' '
■■ W m m

W ĘSM 1 .

K R A K Ó W  P A P . W  K rakow ie  
m a r ł  w  w ieku  63 la t  znakom i­
ty  pianista, profesor Pańsiw o- 
T e j W yższej Szkoły M uzycznej 

K rakow ie , k ie row n ik  k ate ­
dry fortepianu te j uczelni i b. 
. j prorektor w  lalach  1959 —  
1S63 —  H e n ryk  Sztompka.

B A D A N IA  Ż .R O D E L  A R S E N O - 
v  Y C H  w  R a b e m  k o lo  L e s k a  d a ją  
*-» raz  le p sze  r e z u lt a ty .  P r a c o w n ic y  

b o r a to r iu m  b a ln e o lo g ic z n e g o  w  
■ 'e z a w n ie  z a n a liz o w a li,  ju ż  s k ła d  
c h e m ic z n y  w ó d  ze ź ró d e ł „ A n n a ”  
i „ I g n a c y ”  s tw ie r d z a ją c  w  n ic h
• z ro s t o 50 p ro c . ś r o d k ó w  le c z n i-  

y c h . . .  P o  z a k o ń c z e n iu  b a d a ń  za -
’  r ie rz a  s ię  w  R a b e m  z o rg a n iz o w a ć  
■> » e c ja ln y  o ś ro d e k  b u te lk o w a n ia  i
• ó d  i  w y s y łk i  ic h  do- r ó ż n y c h  o  ]
-•: o d k ó w  w  k r a ju .  (a ł)

B ra k  jeszcze danych  g lo b a l­
nych  o tra n s a k c ja c h  za w ar­
ty c h  na tego rocznych  M T P , są 
dząc je d n a k  z in fo rm a c ji o po­
szczególnych um ow ach , o b ro ty  
p o w in n y  być duże.

Dziś ostatnia koresponden­
cja z X X X I I I  M T P . tra k tu ją ­
ca o polskie j ekspozycji m o­
tory żacy jn e j.

N a zdjęciu: fragm ent stoiska po W  eh maszyn budow la­
nych. C A F  —  fnt. Mal-uszews-ki

W  S z c z e c lń s k ie m

Rysia ekspüeatacfa 
nowych złóż wapna

Z A P O T R Z E B O W A N IE  ro ln i­
c tw a  szczecińskiego na w apno  
nawozowe, je s t obecnie  zaspo­
k a ja n e  ty lk o  w  m in im a ln y m

FüLM a GWARZE
W A R S Z A W S K I O Ś R O D E K  U S Ł U G  

F IL M O W Y C H  n a k r ę c i ł  n a  M a z u ­
ra c h  f i lm  p t .  „ T o p » i ik i ”  p r r e i is  a - 
w ia ją c y  w  dość o r y g in a ln y  spo sób  
p o w s ta n ie  g w a r y  m a z u rs k ie j i  r ó ż -  

ic e  z a c h o d z ą c e  w  n ie j  w  z a c h o d - 
i f j  i  w s r ’ a d n ie j  c zę śc i re g io n u -  
» a z o rs k ie g o .

j JUTRO POCZĄTEK!

Ncs 5 m iiiul
przed ©poślini festiwalem

(Korespondencja własna)

1

O P O L E  J U Z  W  O D Ś W IĘ T N E J  S Z A C IE :  w s z ę d z ie  n ie z l ic z o n a  ilo ś ć  
b a r w n y c h  e m b le m a tó w , p la k a tó w ,  p o w ita ln y c h  h n se ł, a m f i t e a t r  na  
w y s p ie  P a s ie k a  —  r a z  po  ra z  je s t  p r ó b n ie  i lu m in o w a n y .  Ś w ie t ln e  
„ o p e r a c je ”  p rz e c h o d z i ta k ż e  w ie ż a  ra tu s z o w a  o z ó o b  o n a , d ła  s p o .ę -  
g o w a n ia  e fe k tó w  ś w ie t ln y c h  —  b ły s z c z ą c y m i p ły ta m i.

W IE L K A  R E W IA  P IO S E N K A R S K A  ro z p o c z y n a  s ę j u t r o  i  t r w a ć  
b ę d z ie  d o  2« c z e rw c a . T o  b ę d z ie  be z  p rz e s a d y  -p ra w d z iw a  im p re z a  — 
g lp .n n t. W  c ią g u  5 d n i,  z a p re z e n tu je  s ię  k i l k u s e t  w y k o n a w ­
c ó w , w  ty m  o k o ło  s iu  p io s e n k a r e k  i  p io s e n k a r z y ,  k tó r z y  w y s tą p ią  
z n a jn o w s z y m  re p e r tu a r e m .

O b o k  z n a n y c h  p io s e n k a r e k  i p ie ś n ia rz y  w y s tą p ią  t u  c z o ło w e  l ia b a -  
r e l y  k r a ju .  S tu d io  p io s e n k a r s k ie  „ P o d  p a p u g a m i”  j r a d io w e  s tu d io  
p io s e n k i A g n ie s z k i O s ie c k ie j.  P r z y ja d ą  ta k ż e  z n o w y m  r e p e r tu a r e m  
z e s p o ły  w o k a ln e :  „ F i l i p i n k i ” , p o w a ż n e  im  p o n o ć  z a g ra ż a ją c e  „ A l i -  
b a b k i” , o ra z  z n a n e  z e s p o ły  b ig -b e a to w e  „ C z e r w o n o -C z a rn i”  j  „ N ie ­
b ie s k o - C z a r n i”  ze  s w o m i  s o l is ta m i;

F O L S K J E  R A D IO  I - T E L E W I Z J A ,  n a d a w a ć  b ę d ą  p e ín e  i  c z ę ś c io w o  
b e z p o ś re d n ie  tr a n s m is je  z O p o la . t łe )

s top n iu . Tym czasem  d os ło w n ie  
„p o d  rę k ą ”  m a m y bogate złoża 
lego  su row ca, w ym agające  je ­

d y n ie  n ie w ie lk ic h  n a k ła d ó w  in  
' w e s ty c y jn y c h  celem rozpoczę­

c ia  ich  e ksp lo a ta c ji. M ow a  tu  
o złożach, w  W a p n icy , na W y ­
spie C h rząszezew skie j i  w  "Wi­
cku. D o tychczas n ie  p row adzo  
no tu  p rac  w yd o b yw czych  : 
w y ją tk ie m  W icka , gdzie eks­
p lo a ta c ja  o db yw a ła  się je dn a k  
system em  ch a łu p n iczym , a za j 
m u  ją  ca się ty m  sp ó łdz ie ln ia  
w y d o b y w a ła  w y łą c z n ie  w apno 
paszowe:

O b e c n ie  d o  e k s p lo a ta c j i  z łóż  
W ic k u  p r z y s tę p u je  W o je w ó d z k ie  
Z je d n o c z e n ie  P rz e d s ię b io rs tw  M e ­
c h a n iz a c j i  R o ln ic tw a .  N a ra z ie , 3 
b r a k u  s p e c ja ln ie  n a  te n  c e l p rz e ­
z n a c z o n y c h  ś r o d k ó w  f in a n s o w y c h , 
w y d o b y c ie  o d b y w a ć  s ię  b ę d z ie  za 
p o m o cą  a k tu a ln ie  p o s ia d a n y c h  
p rz e z  Z je d n o c z e n ie  m a szyn , j a k  k ó  
p a r k i  i  s p y c h a r k i.  U m o ż liw i to  je d  
h a k -  d z ie n n e  w y d o b y c ie  o k o ło  300 
to n - w a p n a  n a w o z o w e g o  i  je d n o ­
czesn e  d o s ta rc z e n ie  g o  na  te re n y  po  
w ia to  w :  k a m ie ń s k ie g o , w o liń s k ie g o  
o ra z  czę śc i g o le n io w s k ie g o  i  g r y f r ń  
sk ie g o . J a k  w y k a z a ły  w ie rc e n ia  geo, 
lo g ic z n e , n a jb o g a ts z e  z łoża  w a p n a  
z - ra jd u ją  s ię  na  W y s p ie  C h rzą szćze w  
s k ie j ,  to te ż  p r z e w id u je  s ię, i ż .  je ­
szcze w  ty m  r o k u  W Z P M R  ro zp o cz  
n ie  la m ,  p o d o b n ie  ja k  i  w  W a p n i­
c y , p ra c e  w y d o b y w c z e . P o d ję c ie  
e k s p lo a ta c j i  n o w y c h  z łó ż  w j^p n a  m a  
szczeg ó ln ie  z n a c z e n ie  d ła  n a szeg o  
w o je w ó d z tw a ,  g d y ż  s u ro w ie c  te n  
p o t r z e b n y  je s t  d o  u s z la c h e tn ie n ia  
g le b  z a k w a s z o n y c h , k tó re  czę s to  w y  
s tę p u ją  w  S z c z e c iń s k ie m . (w )

O B R A Z  p o ls k ie j e kspozyc ji 
na tego rocznych  ta rga ch  w  P o­
zn an iu  b y łb y  n ie p e łn y , g d y ­
by n ie  w spom nieć  o „cz te ­
re c h ”  .5 „d w ó c h ”  k ó łk a c h . T rz e ­
ba zresztą  g w o li p ra w d z ie  po­
w iedz ieć, że w ś ród  zw ie d za ją ­
cych n a jw ię k s z e  za in te re sow a ­
n ie  budzą w ła ś n ie  sam ochody, 
oczyw iśc ie  n ie  ty lk o  po lsk ie .

W  naszym  m o to ry z a c y jn y m  
s to isku- zw ie d za ją cych  p rz y c ią ­
ga nowość — „W arszaw a  203 
W  p o ró w n a n iu  do sw e j n iezby t 
now oczesne j p op rze dn iczk i sa ­
m ochód ten  m a znaczn ie  zm o­
d e rn izo w a ną  lin ię  nadw ozia . W 
k a ż d y m  ra z ie  z t y łu  w yg lą d a  
zu pe łn ie  p rzyzw o ic ie . C ie ka w ie  
ro zw ią za no  także  w e rs ję  t a k ­
s ó w k i „W a rs z a w y  203” . Nowe 
n adw oz ie  o trz y m a ły  ró w n ie ż  
d w ie  in n e  w e rs je  „W a rs z a w y ”  
—  s a n ita rk a  i  w ó z  dostawczy.

Także  ,‘,Nysa 501”  m a zm o­
d e rn izo w a n e  nadw ozie . S am o­
chód ten  w y s tę p u je  na ta rg a ch  
w  czterech  o dm ian a ch : s a n ita r­
k i,  to w a ro w o -o s o b o w e j, fu rg o ­
nu  i  m ik ro b u s u .

Po raz p ie rw szy  na ta rga ch  
pokazano samochód c iężarow y 
„S ta r  66” , u w aża n y  przez spe­
c ja lis tó w  za je dn ą  z n a jb a r ­
d z ie j u da nych  k o n s tru k c ji v  
te j k las ie . Z  ro d z in y  „S ta ró w  
są jeszcze w  P oznan iu  ekspo­
now ane: c ię ża rów ka  „S ta r  27” 
i  c ią g n ik  s io d ło w y  „S ta r  C-27” .

Sanocka F a b ry k a  A u to b u só w  
ekspo nu je  autobus „S an  H -27 ”  
w  w e rs ji p rzys toso w a ne j do  k o ­
m u n ik a c j i m ięd z y m ia s to w e j.

S to su nko w o  bogato  p rze d ­
s taw ia  się k o le k c ja  m o to c y k li

B ardzo  bogato  n a to m ia s t je i t  
re p re ze n to w a n y  d z ia ł ro w e ró w . 
Z u p e łn ie  n iepos trzeżen ie  w y ro ­
ś liś m y  na potęgę św ia tow ą . Z a j 
m u je m y  obecnie  4 m ie jsce  w  
św iec ie  w  ekspo rc ie  ro w e ró w  
po A n g lii ,  J a p o n ii i  N R F . U b ie ­
g ło roczn y  e kspo rt p rz e k ro c z y ł 
100 tys. sztuk , w y s ia n y c h  do 
ponad 60 k ra jó w , w  ty m  do 
U S A , A u s t ra li i ,  D a n ii i  S zw e ­
c ja

Na ta rg a ch  e kspo nu je m y  o- 
ko ło  20 ty p ó w  ro w e ró w , w śród  
k tó ry c h  na w y ró ż n ie n ie  zasłu ­
g u je  m o d e l „C a n t ile v e r” , 3 -b ie - 
g ow y  zb ud ow an y  sp ec ja ln ie  na 
e k s p o rt do  U S A . Jest też  sporo 
ro w e ró w  m łod z ie żow ych  i dzie  
c ięcych.

M a łe  curiosum —  zagranicz­
n i odbiorcy uważają^ że polskie 
row ery są za solidne, w  zw iąz­
ku z czym ich użytkow anie  
t rw a  zbyt długo, a to zm niejsza  
liczbę potencjalnych nabywców.

A. K IL N A R

J u t r o  u ; n o c j j

zaćmienie
IC s lę ż fc a

W  N O C Y  z 24 na 25 czerwca 
nas tąp i c a łk o w ite  zaćm ienie  
K s iężyca  — nasz s a te lita  z n a j­
dz ie  się ca ły  w  c ie n iu  rzu co ­
n ym  nań  przez Z ie m ię . O  ile  do 
pisze pogoda, p ra w ie  p o łow ę  
c y k lu  zaćm ien ia  m ożna będzie 
o bse rw ow ać g o łym  ok iem . O b­
se rw o w a n ie  d ru g ie j części bę­
d z ie  u tru d n io n e  w s k u te k  wczes 
nego o te j porze  ro k u  św itu .

Szerzej o  ty m  in te re s u ją c y m  
z ja w is k u  in fo rm u je m y  na s tr. 
5.

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S/S „J E D N O Ś Ć  R O B O T N I­
C Z A ”  —  z  D a n i i  p o d  b a la s ­
te m .

M /S  „ K R U T Y N I A ”  —  z  L o n ­
d y n u  z d ro b n ic ą .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

d o  D a n i iS/S „ S Ł A W N O ' 
z w ę g łe m .

POGODA na dziś
Zachm urzen ie  

u m ia rko w an e . 
Tem p. m a ksy­
m a ln a  do 23 
st. C.

W ia try  po­
łu d n io w o  -  za­
chodnie.

Zrócffd
cieplej wody

bije
w Zakopanem

Z A K O P A N E  P A P . Pow ażne 
znaczenie d la  Zakopanego bę­
dzie  m ia ło  o d k ry te  ź ró d ło  c iep­
le j w o dy . Z n a jd u je  się ono  na 
g łębokośc i 1 500 m e tró w . T e m ­
p e ra tu ra  ź ró d ła  w y n o s i 40 stop 
ni.

W ody z tego ź ró d ła  będą w  
p ie rw s z e j k o le jn o ś c i w y k o rz y ­
stane do og rzew a n ia  basenów  
k ą p ie lo w y c h , k tó re  p ow sta ną  w  
ce n tru m  m ias ta  na „R ó w n i 
K ru p o w e j” .

SS-Ietiiia babcia
rozpędziła
łobuzów

G R U P A  n ie ro z p o z n a n y c h  ło b u z ó w  
w sz c z ę ła  m .ę d z y  sob ą  b ó jk ę  na  n o ­
że n a  u l .  P o ln e j  w  Ś w ię to c h ło w i­
c a ch . B y ła  n o c , m il i c ja n ta  n ie  b y ­
ło  w  p o b liż u .

K t o  w ie ,  ja k b y  s ię  b ó jk a  z a k o ń ­
c z y ła ,  g d y b y  n ie  in te r w e n c ja  rze ś ­
k ie j ,  6 0 - le łn ie j k o b ie ty .  W b ie g ła  
m ię d z y  w a lc z ą c y c h  z t r z e p a iz k ą  w  
rę k u . T rz e p a c z k ą  w y b i ła  n ó ż  je d ­
n e m u  z r ę k i ,  n a s tę p n ie  d r u g ie m u .  
W re s z c ie  ro z p ę d z iła  c a ły  k r ą g  lu ­
d z i, j a k i  s ię  z e b r a ł n a  „ p la c u  b o ­
j u ’ ».

WYR0IC 
na gwałcicieli

W  S Ą D Z IE  P O W IA T O W Y M
w  W arszaw ie  za koń czy ł się k i ł  
ku n a s to d n io w y  proces 4 g w a ł­
c ic ie li,  k tó rz y  d z ia ła ją c  w  po­
ro z u m ie n iu  i s tosu jąc p rzem oc 
fizyczn ą , d o k o n a li g w a łtu  na 
m ło d e j kob iec ie . N a p a s tiffc y  
b ru ta ln ie  znęca li s ię  nad sw ą 
o fia rą , b iją c  ją  i  ka tu ją c .

Sąd skaza ł 27 1. Janusza 
M ie rn ic k ie g o  na 4 la ta  w ię z ie ­
n ia . T rz e j pozos ta li g w a łc ic ie le  
24 1. K rz y s z to f W J k to rczyk , 31 
1. R o b e rt K u c h a rs k i i 25 1. W ie  
s ła w  T rza ska te k i skazan i zosta 
l i  na  k a ry  po  3 la ta  w ięz ien ia^
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Jugosławia przed wizytą 
prezydenta Tito w Polsce

-STROMA r

(Korespondencja  własna)
B E L G R A D , W  C ZE R W C U . J u g o s ło w ia n ie  s r .o d m w a ją  s ię  

ie  w iz y ta  p re zyde n ta  T ito  w  Polsce będzie  bardzo  pow a ż­
n y m  k ro k ie m  nap rzó d  w  s to s u n k a c h  p o lsko  -  ju g o s ło w ia ń ­
sk ic h . P rz e k o n a n i są, że n ow e  sp o tka n ie  T ito — G o m u łk a  ro z ­
w in ie  je  na re a ln y c h  p o d s taw a ch , będzie  s ta n o w ić  n o w y  
w k ła d  do t ra d y c y jn e j a tm o s fe ry  w za je m n eg o  z ro z u m ie n ia  
i  p rz y ja ź n i m ięd zy  obu  n a ród  a m i i  że w zbogac i s o c ja lis ty c z ­
ną  treść  w z a je m n e j w s p ó łp ra c  y.

" ~  ~ ' *  P R Z E D  P O D R Ó Ż Ą  żegnając
sw o je go  p re zyde n ta , o b y w a te le  
ju g o s ło w ia ń s c y  p rz y p o m in a ją  
sobie  w iz y tę , k tó rą  p ie rw s z y  
s e k re ta rz  K C  P Z P R  —  W ła d y ­
s ła w  G o m u łk a  z ło ż y ł Ju go s ła ­
w i i  w  1957 ro k u . W ł. G o m u łka  
zos ta ł w te d y  serdeczn ie  p rz y ję ­
ty  w  B e lg ra d z ie  i  in n y c h  m ia  
s tach  ju g o s ło w ia ń s k ic h .

P rzyczyn a  p rz y ja ź n i m ięd zy  
obu n aszym i n a ro d a m i je s t d o ­
b rze  znana. L e ż y  ona w  pod o ­
b ie ń s tw ie  ich  w a lk i o n ie p o d le ­
głość, a obecnie  w  o b o pó ln ym  
p rz y w ią z a n iu  do s o c ja liz m u  i 
p o k o ju .

P o lska  i  Ju g o s ła w ia  mogą 
być  zadow o lone  z tego, co w  
s tosu n kow o  k ró tk im  czasie 
o s iągnę ły  na p o lu  w s p ó łp ra c y  
w z a je m n e j. O czyw iśc ie , n ie  zro  
b iono  jeszcze w szys tk ie go . M oż 
liw -ości pozy tyw n eg o  je j  ro zw o  
ju  są n ie m a l że n ie w y c z e rp a l-  
ne. a le  z p u n k tu  w id z e n ia  c h w i 
l i  obecnej,, is to tn e  je s t, b y  z 
obu  s tro n  szczerze i  s ta ra n n ie  
szukać sposobów, b y  w s z y s tk ie  
m o ż liw o ś c i -w yko rzys ta ć  ja k  
n a jle p ie j.

W  s tosu n kach  p o ls k o - ju g o ­
s ło w ia ń s k ic h  sp ec ja ln e  m ie jsce  
z a jm u je  w s p ó łp ra c a  ekonom icz 
na. N a le ż y  od ra zu  p o d k re ś ­
lić ,  że oba k ra je  d a ły  je j no ­
woczesną tre ść , k tó ra  o dpow ia  
cła d yna m iczn e m u  ro z w o jo w i 
ic h  s o c ja lis ty c z n e j g osp od a rk i.

W a ż n ą  r o lę  w  r o z w o ju  w s p ó łp r a ­
c y  e k o n o m ic z n e j o d g r y w a  K o m ite t  
M ie s z a n y , k t ó r y  n ie d a w n o  o d b y ł 
j u ż  s w o je  szós te  o b r a d y .  M a  o n  za 
z a d a n ie  w z b o g a c a n ie  . t r e ś c i  s to s u n ­
k ó w  e k o n o m ic z n y c h . ' B e z  w ą tp ie ­
n ia ,  o s ią g n ą ł tu  b a rd z o  c lo b re  r e ­
z u l t a t y .  O b e c n ie  o k a z a ło  s ię , że 
je s t  m o ż l iw e  i  w z a je m n ie  k o rz y s tn e  
p r z v s ta p ie n ie  d o  k o o n e r a c j i  i  w p r o ­
w a d z e n ie  s p e c ja l iz a c j i  w  p r o d u k c j i  
m o to ró w ,  p r z e m y ś le  s to c z n io w y m , 
w s p ó ln e  f in a n s o w a n ie  w  p r o d u k c j i  
w ę g la  i t p .

D z ię k i  te m u ,  ju g o s ło w ia ń s k o -p o l-  
s k a  w y m ia n a  to w a ro -w a  b ę d z ie  m o g  
ła  zo s ta ć  u s ta w io n a  n a  zasa da ch  
d łu g o te r m in o w y c h .  O rg a n a  p la n o ­
w a n ia  p r z y g o tu ją  p r o g r a m  w y m ia ­
n y  to w a r o w e j  n a  o k re s  d o  1070 r o -

Skandynawska
podróż

D O B IE G Ł  K O Ń C A  p ie r w ­
s z y  e ta p  p o d ró ż y  s ze fa  p a ń ­
s tw a  ra d z ie c k ie g o  d o  k r a jó w  
s k a n d y n a w s k ic h  —  w iz y ta  w  
D a n i i,  S e rd e c z n ie  w i t a n y ,  z je d  
n a t s o b ie  p r e m ie r  C h ru s z c z ó w  
n a ró d  d u ń s k i  p ro s to tą  i b e z ­
p o ś re d n io ś c ią ,  a c ie p ły  to n ,  t o ­
w a rz y s z ą c y  o f ic ja ln y m  r o z m o ­
w o m , p o tw ie r d z a  p o w sze ch n e  
w  D a n ii  p r z e k o n a n ie , że ta  w i 
ż y ta  d o b re g o  s ą s ie d z tw a  na d  
B a ł ty k ie m  p r z y c z y n i  s ię  do 
p o g łę b ie n ia  w z a je m n e g o  z ro z u  
m ie n ia  m ię d z y  M o s k w ą  i  K o ­
p e n h a g ą .

M im o  r ó ż n y c h  u s t r o jó w  p o ­
l i t y c z n y c h  i s p o łe c z n y c h  Z w ią  
z e k  R a d z ie c k i i D a n ia , p o d o b ­
n ie  j a k  i p o z o s ta łe  k r a je  ska n  
d y n a w s k ie  d a ją  p r a k ty c z n y  
p r z y k ła d  p o k o jo w e g o  w s p ó łls t  
n ie n  la .

F a k t  to  ty m  b a r d z ie j  g o d n y  
p o d k r e ś le n ia ,  że d w a  z ty c h  
p a ń s tw  — D a n ia  i N o rw e g ia  
—  n a le ż ą  d o  N A T O . M im o  
u c z e s tn ic tw a  w  P a k c ie  A t la n ­
t y c k im  o b a  te  k r a je  n ie  zgo­
d z i ł y  s ię  n a  ro z m ie s z c z e n ie  
b r o n i  n u k le a r n e j  n a  s w y m  
te r y t o r iu m ,  w n o s z ą c  ty m  sa­
m y m  w a ż n y  w k ła d  d o  s o ra w y  
u t r w a le n ia  p o k o ju  n a  p ó łn o c y  
E u ro p y .

Z a p o w ie d ź  d a ls z e g o  o d p rę ­
ż e n ia  w  E u ro p ie , ja k a  s ta n o w i 
s k a n d y n a w s k a  n o d ró ż  C łrru s z -  
c z o w a , w z b u d z i ła  j a k  z w y k le  
•n ie z a d o w o le n ie  w  o k re ś lo n y c h  
k o ła c h  N A T O , a zw ła s z c z a  w  
B o n n , g d z ie  u s i łu je  s ie  z b a g a ­
te liz o w a ć  z n a c z e n ie  t e j  w iz v -
ty. ( j r )

K C  P Z P R  W ła d y s ła w a  G o m u ł 
k i  o raz p rzew odn iczącego  R a­
d y  P a ń s tw a  A le k s a n d ra  Z a ­
w a dzk ieg o , odbędzie  s ię  w  o k re  
s ie  p ło d n e j i  s z e ro k ie j w s p ó ł­
p ra c y  m ię d z y  obu soc u łis ty c z - 
n y rń i k ra ja m i.  T a k i je j ro zw ó j 
zgodny je s t z in te re s a m i n aro ­
d ó w  J u g o s ła w ii i  P o ls k i oraz 
k o rz y s tn y  je s t d la  s p ra w y  po ­
k o ju  i postępu  na  św iecie .

B . D 5 IU R IC A  
(T a n ju g )

Post w samolocie
_ P A P IE Ż  P A W E Ł  V I  o rze k ł, 
że k a to lic y  p o d ró ż u ją c y  sam o­
lo ta m i m ogą w  p ią tk i ja da ć  
m ięso. Dyspensę tę  u zasa dn ił 
tru d n o ś c ia m i, ja k ie  d la  w ie l­
k ic h  to w a rz y s tw  lo tn ic z y c h  
sp o w o d o w a ła b y  konieczność 
p rz y g o to w y w a n ia  d o d a tk o w y c h  
d a ń  p os tn ych . (j. o.)

Oryginalny strajk
R Z Y M S K IE  M O D E L K I,  p o ­

zu jące  m a la rz o m  do a k tó w , o - 
b ra ły  o ry g in a ln ą  fo rm ę  s t ra j­
k u  w  w a lce  o pod n ies ien ie  go­
d z in o w e j s ta w k i za pozow anie  
o  600 l i r ó w  (jeden  d o la r) :  za­
czę ły  ro z b ie ra ć  się na n a j­
ru c h liw s z y c h  u lic a c h  W ieczne ­
go M ia s ta , ro z rzu ca jąc  d oko ła  
s z tu k i g a rde ro by . S tra jk  od ­
b y ł s ię  pod  h as łe m : „N a  p rz y ­
szłość ro z b ie ra m y  się, ty lk o  w  
ra m a ch  u m o w y  z b io ro w e j!” .

Zawód: spaceruje 
z pieskiem
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w ego  J o rk u , z zaw odu sp rze ­
daw ca  a p a ra tu ry  e le k try c z n e j,  
p o s ta n o w ił zw ię kszyć  za ro bk i, 
p rz e rz u c a ją c  się na zu pe łn ie  
in n ą  dz iedz inę . Na zlecen ie  40 
s ta ły c h  k l ie n tó w  w yp ro w a d z a  
codz ienn ie  psy  ria spacer po 
C e n tra l P a rk u . D z ie n n ie  p rze ­
b yw a  p rze c ię tn ie  45 k ilo m e ­
tró w , co d w a  ty g o d n ie  zdziera  
p a rę  b u tó w , a le  za 1963 ro k  
w y k a z a ł się dochodem  o ko ło  
21 000 d o la ró w . ( j .  o.)

k u .
W  s to s u n k u  d o  n a jw a ż r ie js z v c h  

p ro b le m ó w  m ię d z y n a r o d o w y c h  P o l­
s ka  i J u g o s ła w ia  z a jm u ją  id e n ty c z ­
ne , lu b  b a rd z o  z b l iż o n e  s 'a n o w is k a .  
S z c z e g ó ln ie  d o ty c z y  to  w a łk i  o oo - 
k ó j ,  z w y c ię s tw a  p o l i t y k i  p o k o jo ­
w e j k o e g z y s te n c ji ,  r o z b ro je n ia .  
J u g o s ła w ia  p o p ie ra  P la n  R a » a e k ie -  
g o , k t ó r y  je s t  p r z e ję ty  p r a g n ie n ie m  
u o k o ju  i k t ó r y  s tw a rz a  w a r u n k i  
d la  z w ię k s z e n ia  b e z p ie c z e ń s tw a  w  
E u ro p ie .

S p o tk a n ie  p re zyde n ta  S FR J 
i se k re ta rza  g enera lnego  Z  w ią z  
k u  K o m u n is tó w  J u g o s ła w ii J-ó 
zefa  B ro z  T ito  i  I  se kre ta rza

Wzorowy
hodowca
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G I I ,  O la f,  o tr z y m a ł,  od k ra jo ­
w ego z w ią z k u  h od ow ców  b y ­
d ła  t y t u ł  „n a jle psze go  h o d o w ­
cy b y d ła  roga tego  w  k ra ju ” . 
K ró l je s t w ła ś c ic ie le m  w ie lo ­
k ro tn ie -  nag radzanego  w  N o r­
w e g ii i  za g ra n ic a  b y k a  za ro ­
dow ego  „B y d g ó  587” . (j. o.)

W SMOLNYM
(Korespondencja z Len ingradu)

K ie d y  P io tr  I  p rz e n ió s ł s ic  o te ry  styczne  d la  m ieszka jącego  
ją  s iedz ibą  z M o s k w y  do  T e - tam . T u  w id z i się d w a  g ię - 
te rs b u rg a , p o w s ta ło  tu  szereg tfok ie  fo te le . B y ty  one rn ie j-
palacóro, b u d y n k ó w  p ro je k to -  
w a n y c h  przez d toskonalych a r -  
■h ite k tó w  w ło s k ic h  i  fra n c u s -

scern p ra c y  i  o dpoczynku . W 
ta m ty c h  d n ia ch  te le fo n  w ciąż  
d z w o n ił, dz iś  s to i za szkłem .

k ic h . D ziś  s ta n o w ią  one cha- o p a trz o n y  k a r tk ą ,  je s t ekspo- 
ra k te ry s ty c z n y  p o d z ia ł m ias ta  n u te m  m u ze a ln ym . Fo te le  k ry  
i  je go  a k c e n ty , u rozm aicone  te  są p ok row ca m i. W ygląda ją , 
b u d y n k a m i o s ta tn ic h  la t  sprzed ta k , ja k  je  k ie d y ś  n a m a lo w a ł
i  t o  R e w o lu c ji.

W ychodząc z H o te lu  O k tia b r
je d e n  ze w spółczesnych  m a ia - 

zy  ro s y js k ic h  z doskona łą  do-
s k i j  p rzeszed łem  h is to ry c z n y m  k ła dn o śc ią . T y lk o  p o k ó j jes  
N e w s k im  P ro spe k tem . O g ląd a- dużo m n ie jszy , a n iż e li ten , k tó
le n i pa łace  ks ią żą t, sobo ry  i  
m ie jsca  „ in ty m n e j h is to r i i”

y  o g ląda łem  na. obraz ie . 
S m o ln y  je s t d z iś  s iedz ibą

m. in . se cesy jn y  p a ła c y k  p r i-  O bw odow ego i  M ie js k ie g o  K o  
m a b a le r in y  o p e ry  i  b a le tu  m ite tu  P a r ti i.  D łu g im i k o ry -  
K rz e s iń s k ie j,  p rz y ja c ió łk i o ;ta t  ta rz a m i doszedłem  do k la tk i  
n iego  z R o m a no w ych , dz iś  b a r schodow e j i  d a le j p rze d  pa- 
dzo w ie k o w e j d am y, ż y ją c e j w  łac. B y ło  s łońce  i b a rw n ie  czer 
P aryżu . W  d n ia ch  R e w o lu c ji w ie n ią  ś io ie c ił k lo m b  z k iu ia -  
z b a lk o n u  je j  d om u  w y s ta ją -  ta m i, z  k tó ry c h  w y ra s ta ł na- 
cego n ieco n ad  u licę , (do k tó -  tu ra l is ty c z n y  p o m n ik  L en in a , 
rego p rzy le g a  m a ły  p a rk ), prze  bardzo  o d c in a ją c y  się s ty lo ­

w o  od fa sa d y  z  ko łum m am i.
Jest d o p ie ro  p o łu d n ie , w ię c  

m ożna u dać  s ię  n ad  Newę, że ­
by zobaczyć z b io ry  E rm ita żu ...

G U ID O  R E C K

m a w ia ł L e n in  do ro b o tn ik ó w .
L E N IN G R A D  n ie  t y l k o  z n a z w y  

je s t  m ia s te m  L e n in a .  J e s t t u  sze­
r e g  p a m ią te k .  K r ą ż o w n ik  A u ro r a  
s to ją c y  w  p o r c ie ,  a u to  p a n c e rn e , 
7. k tó re g o  p r z e m a w ia ł,  p a ła c  S m o l­
n y ,  w s z y s tk o  to  je s t  z w ią z a n e  z 
p a m ię tn y m i d n ia m i R e w io łu c ji w  
F M e r s b u rg u ,  o b e c n e g o  L e n in g r a ­
d u .

W c h o d z ę  po  s c h o d a c h  i  p rz e z  w ąsk i 
k o r y ta r z  do  s a l i  k o lu m n o w e j,  w 
k tó r e j  n ie g d y ś  z b ie r a ły  s ię  w y ­
c h o w a n k i  I n s t y tu tu  d o b rz e  u ro d z o ­
n y c h  d z ie w c z ą t ( I n s d tu t  b ło g o ro d -  
n y e h  d ie w ic ) .  A  L e n in  z w o ły w a ł 
tu  n a r a d y .  T u  z a p a d a ły  u c h w a ły .  W  
b e z p o ś re d n ie j b lis k o ś c i,  o d d z ie lo n y  
o d  s a l i  s z e re g ie m  p o k o i ,  z n a jd u je -  
s ię  m a ły  p o k o ik  L e n in a  i  K r u p ­
s k ie j .

W chodząc do cudzego miesz 
k a n ia  odczu ioa  się w  je go  cha 
ra k te rz e  coś, co je s t ch a ra k -

Namiot 
dla monarchy
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M a h e n d ra  B ir  B ik ra rn  Szach 
D eva, w  czasie w iz y ty  w  
N iem czech  zachodn ich  o tr z y ­
m a ł od p re zyde n ta  N R F  L u e b - 
kego lu k s u s o w o  w yposażony 
n am io t. M o n a rch a , z n an y  ja ­
k o  zapa lo ny  ło w ca  ty g ry s ó w , 
zam ierza  pos łużyć  s ię  n a m io ­
tem  podczas s w y c h  częstych 
w y p ra w  m y ś liw s k ic h  w  H im a ­
la ja c h . ( j.  o.)

W enus
i braslassoaze

N A  P O S IE D Z E N IU  f ra n c u ­
s k ie j R a dy  M in is t ró w  p re m ie r 
P o m p id o u  s k a rż y ł s ię  na re ­
k la m ę , k tó ra  to w a rz y s z y  g ło ­
śne j p od ró ży  posągu Wenus** z 
M i lo  do  J a p o n ii:  w  T o k io  np. 
używ a  się  W enus m ilo ń s k ie j 
ja ko  m a rk i b ius tonoszy . D y ­
sku s ję  p rz e c ią ł p re z y d e n t de 
G a u lle : „C zegóż p a n o w ie  chce 
cie, w ła ś n ie  ta m  tk w ią  je j  n ie  
p rz e m ija ją c e  w a rto ś c i” - ,  (j.o .)

P o  d e m o n s tra c ja c h  a n iy r a -  
s ls to w s k ic h  w  m ie js c o w o ś c i 
SŁ. A u g u s t in  ( F lo ry d a ,  U S A ) 
a re s z to w a n o  w ie lu  u c z e s tn i­
k ó w  i  p r z y w ó d c ó w  m u r z y ń ­
s k ic h ,  p r o te s tu ją c y c h  p r z e c iw  
k o  s e g re g a c ji w  U S A .

N a  z d ję c iu :  a re s z to w a n i
d z ia ła c z e  m u r z y r s c y  są p rz e ­
w o ż e n i d o  w ię z ie n ia .  N a  
p ie rw s z y m  p la n ie  c y w i ln y  
s t r a ż n ik  z p a łk ą  g u m o w ą . Z a 
s ia r k ą  p a s to r  m u r z y ń s k i  I ,a -  
v e r „  T a y lo r  t r z y m a  n o w ą  
k s ią ż k ę  w y b itn e g o  p r z y w ó d ­
c y  m u r z y ń s k ie g o  d r  M a r t in a  
L u th e r a  K in g a  p t . :  „D la c z e ­
g o  n ie  m o ż e m y  c z e k a ć ” .

C A F

W Z O R O W Y M  p rz y k ła d e m  p o m y ś l­
n e j w s p ó łp r a c y  n a u k i  z p rz e m  s le m  
je s t  U n iw e r s y te t  T e c h n ic z n y  w  
b r e ia e .  Z n a jd u je  się n a  n im  15» 
in s t y t u tó w  n a u k o w y c h ,  zaś s tu d iu ­
je  t u t a j  p o n a d  17 ty s .  s tu d e n tó w . 
U n iw e r s y te t  T e c h n ic z n y  o p ra c o w a ł 
d o ty c h c z a s  250 te m a tó w  h a d a w c z y c  . 
d la  p r z e m y s łu .  R e a liz u je  o n  o  ł 
d a w n a  o b o w ią z e k  z a w ie ra n ia  k o n ­
k r e tn y c h  u m ó w  z  z a k ła d a m i p r a c y  
i z je d n o c z e n ia m i p r z e m y s ło w y m i n  s 
p ra c e  n a u k o w o -b a d a w c z e  d la  p o ­
t r z e b  p rz e m y s łu . P o d cza s  g d y  w  l a ­
ta c h  195K— 1963 u c z e ln ia  d re z d e ń s k o  
z a w a r ła  7(0 t a k ic h  u m ó w , to  w  s a ­
m y m  t y l k o  r o k u  u b ie g ły m  z a w a r to  
• ich  p o n a d  409.

N IE M IE C K A  R E P U B L IK A  D E M O ­
K R A T Y C Z N A  i  Z je d n o c z o n a  R e p u -  
M  tea T a n g a n ik i  i  Z a n z ib a ru  p o d p i­
s a ły  t r a k t a t  p r z y ja ź n i  i  p o ro z u m ie ­
n ie  w  s p r a w ie  w z a je m n e j p o m o c y  
N a  p o d s ta w ie  te g o  tradet-atu N R D  
d o s ta rc z y  m ło d e j  r e p u b lic e  p o m o c y  
e k o n o m ic z n e j.  Z a n z ib a r  i  T a n g a n i­
ka  o ! rz y -m a ją  k r e d y t y  na  - ro z w ó j 
p rz e m y s ło w y .

W  „ N E U E  D E U T S C H E  L I T E R A ­
T U R ”  u k a z a ło  s ię  s tre s z c z a n ie  
p r z e m ó w ie n ia  s e k re ta rz a  Z w ią z k u  
P is a rz y  N R D , K o c h a , n a  te m a t  m ię  
’ •¿yn’ r o d o w y c h  k o n ta k tó w  1 ' T a ­

tó w  N R D  w  u b ie g ły m  r o k u .  P isa ­
rz e  s p o tk a l i  s ę ze s w y m i k o g g a ­
m i z  .25 p a ń s tw . U tw o r y  p i e r z y  
N R D  t łu m a c z o n o  n a  ?5 ję z y k ó w .  
„ N ie  w o ln o  p rz e o c z y ć  f a k tu  —  
s tw ie r d z i ł  tn . in .  K o c h  — że c ': e c -  
n : e w ś ró d  p is a rz y  i t e o r e t y k ó w  l i ­
t e r a t u r y  z k r a jó w  s o c ja l is t y c z n y c h  
ja k  r ó w n ie ż  m a r k s is to w s k ic h  t w ó r ­
c ó w  w  in n y c h  k r a ja c h ,  is tn ie ją  o d ­
m ie n n e , c z ę ś c io w o  ro z b ie ż n e  p o g lą ­
d y  n a  s re re g  z a s a d n ic z y c h  s p ra w  
d o ty c z ą c y c h  r o z w o ju  s o c ja l is ty c z n e j . 
l i t e r a t u r y  i  k u l t u r y ” .

W  t y m  s a m y m  n u m e rz e  m ieś 
n ik a  o p u b l ik o w a n o  w ra ż e n ia  
r z a  N R D , G o e r l ic h a  z  j e j o i p

m ic s lę c z -  
n la  p ia a - 
• p o d ró ż y

p o  P o ls c e  i  ze s p o tk a ń  z p o ls k im  
ś r o d o w is k ie m  l i t e r a c k im .  (CIST)
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stalowych blach
R ze źb ia rze Premiera w Teatrze Polskim

I W  ta k i upał „m ałe jasne” 
cieszy się ogrom nym  powo­
dzeniem . B ro w a ry  pracują  
pełną parą...

Foto ST. C IE Ś L A K

małym

P rzyzw ycza iliśm y się tra k to  wać duże stocznie m orskie ja ­
ko zakłady w  przew ażającej części zajm ujące się m ontażem  
gotowych elem entów , z k tó ry ch  w  ostatecznym efekcie po­
w staje  s iatek. A b y  jedn ak  przygotow ać owe e lem enty, sk ła ­
dające się ty lko  na sam kad l ub, należy w ykonać setki 
ezynnośei, w  większości praco chłonnych i  m  lo e fekto w ­
nych, trzeba przerobić „surow e” stalowe blachy na p recy- 
ayjne kształty  segmentów, z k tó rych  na pochylni zostanie 
„złożony”  okrętow y kadłub.

P ra ca  w  Z a k ła d z ie  B u d o w y  
K a d łu b ó w  S to czn i Szczeciń­
s k ie j,  k ie ro w a n y m  przez  inż. 
T A D E U S Z A  W A N U S Z K IE W 1 - 
C Z A , je s t c iężka  z a ró w n o  d la  
ro b o tn ik ó w  ja k  i  k a d ry  te ch ­
n ic z n e j. T u  trze ba  o rg a n iz o ­
w a ć  p ro d u k c ję , a n ie  m ontaż. 
P on ie w a ż  zaś n ie  zawsze z w ra  
cano  w  stoczn i dosta teczną  u -  
Jwagę na  c y k l p rz y g o to w a n ia  
p ro d u k c ji  k a d łu b ó w , ko nce n ­
t ru ją c  ś ro d k i na w yp osa że n iu  
—  sp ow o d ow a ło  to  szereg k ło ­
p o tó w .

Jeszcze  k i l k a  ty g o d n i  te m u  w  Z a  
k ła d z ie  B u d o w y  K a d łu b ó w  p ra c o ­
w a ło  z a le d w ie  13 in ż y n ie r ó w ,  g d y  
ty m c z a s e m  w  Z a k ła d z ie  W y p o s a ż e ­
n i a  —  82. W  t e j  s y tu a c j i  m is t r z o ­
w ie  b y l i  z b y t  o b c ią ż e n i d o d a tk o ­
w y m i  p r a c a m i,  b y  w  p e łn i  w y k o ­
n y w a ć  sw e  w ła ś c iw e  c z y n n o ś c i.  
T y m  b a r d z ie j  że —  co  n a le ż y  p o d ­
k r e ś l ić  —  k a d łu b o w n ia  S to c z n i 
S z c z e c iń s k ie j b u d u je  je d n o c z e ś n ie  
a ż  8 ty p ó w  s ta tk ó w .  W p ły w a  to  
n a  z w ię k s z e n ie  w y s i łk u  z a ło g i,

Stsriefsnisziia
„Karolinka"

„S T E R E O -2 8 0 ” . T a k  n a z y w a  s ię  
W y p r o d u k o w a n y  p o  ra z  p ie rw s z y  
w P o ls c e  a d a p te r  s te re o fo n ic z n y .  
P o n ie w a ż  je d n a k  c e n a  te g o  n o w e g o  
a p a r a tu  —  z g o d n ie  z re s z tą  ze 
ś w ia to w ą  te n d e n c ją  —  je s t  b a rd z o  
w y s o k a  (5 ty s . z!), p r o d u c e n t ,  Ł ó d ź  
k ie  Z a k ła d y  T —4 p r z y s tą p i ły  ju ż  
ta k ż e  d o  u r u c h o m ie n ia  p r o d u k c j i  
i n n e j  — J a k  n a  nasze  w a r u n k i  — 
r e w e la c j i .  B ę d z ie  n ią  p o p u la r n y  
w k r a ju  a d a p te r  „ K a r o l i n k a ” , k tó  
r y  z o s ta tn ie  p rz y s to s o w a n y  d o  o d ­
tw a r z a n ia  p ł y t  s te re o fo n ic z n y c h .  Se 
r y jn a  p r o d u k c ja  s te re o fo n ic z n y c h  
„ K a r o l i n e k ”  ro z p o c z n ie  s ię  w  p r z y  
K ły r a  r o k u .  (b k )

sz c z e g ó ln ie  o d  s t r o n y  p r z y g o to w a ­
n ia  p r o d u k c j i .

D o d a tk o w e  k o m p lik a c je  s p r a w i ło  
ta k ż e  n a g łe  z m n ie js z e n ie  za p a s ó w  
m a te r ia ło w y c h  w  m a g a z y n a c h , bez 
z a p la n o w a n ia  za p a s u  a s o r ty m e n to ­
w e g o . B r a k i  w  n ie k tó r y c h  a s o r ty ­
m e n ta c h  m a te r ia łó w  p o w o d u ją  te ­
go  r o d z a ju  s y tu a c ję ,  że n p . je d ­
n o s tk a  B-516/7 je s t  j u ż  z a a w a n s o ­
w a n a  w  b u d o w ie  w  p o n a d  80 p ro c . 
n a to m ia s t  in n e . . .  o p ó ź n io n e  e o k o ­
ło  2,5 m ie s ią c a .

M im o  tego ro d z a ju  n ie z b y t 
dogodnych  w a ru n k ó w , s y tu a ­
c ja  w  Z a k ła d z ie  B u d o w y  K a ­
d łu b ó w  p o p ra w ia  s ię  system a­
tyczn ie , d z ię k i p e w n y m  p osu ­
n ięc iom  o rg a n iz a c y jn y m . Np. 
w zm ocn io no  o s ta tn io  d z ia ł te ch  
n ic z n y , śc iąga jąc  łu d z i z in ­
n ych  s to czn io w ych  p lacó w e k , 
w y d z ie lo n o  z d z ia łu  te c h n ic z ­
nego tra s e rn ię  optyczną , ja k o  
sa m o dz ie ln y  w y d z ia ł pod lega ­
ją c y  bezpośredn io  k ie ro w n ic ­
tw u  za k ład u , p o w o ła n o  spe­
c ja ln y  nad zó r b u d o w y  n ad  po 
szczegó ln jnn i ty p a m i je d n o ­
s tek. Je dn ak  w  d z ie d z in ie  p rz y  
g o to w a n ia  p ro d u k c ji k a d łu -  
b o w n i je s t jeszcze do  u re g u ­
lo w a n ia  szereg spraw .

O p ró c z  w s p o m n ia n e j ju ż  k w e s t i i  
m a te r ia ło w e j ,  na  p ie rw s z ą  p o z y c ję  
w y b i ja  s ię  tu  z a g a d n ie n ie  w ła ś c i­
w e  o d o b o r u  o d p o w ie d n io  p rz e ­
s z k o lo n y c h  lu d z i .  N ie  m o ż n a  b o ­
w ie m  p rz y u c z a ć  d o  z a w o d u  r o b o t ­
n ik ó w  d o p ie ro  w  t r a k c ie  p r o d u k ­
c j i ,  b o  p o c ią g a  to  za sob ą  s t r a t y  
czasu  i  m a te r ia łu .  D a lsze  is to tn e  
e le m e n ty  u s p r a w n ie n ia  p r z y g o to ­
w a n ia  p r o d u k c j i ,  t o  z e s p ó ł z a g a d ­
n ie ń  in w e s ty c y jń o - r u c h o w y c h .  N a ­
le ż y  do  n ic h  n i .  in .  p o tr z e b a  z o r ­
g a n iz o w a n ia  m a g a z y n u  k o m p le ta -  
c y jn e g o  n s  p la c u  p o d  s u w n ic a m i,  
s k ą d  p o s z c z e g ó ln e  c z ę ś c i r y t m ic z ­
n ie  „ s p ły w a ć ”  b ę d ą  w  k ie r u n k u  
m ie js c  m o n ta ż u  s e k c j i .  D o ty c h c z a s , 
ze w z g lę d u  n a  z b y t  m a łą  p o w ie r z ­
c h n ię  k o m p le la c y jn ą ,  c z ę ś c i r o z ­

rz u c o n e  śą p o  c a ły m  z a k ła d z ie , co  
n ie  t y l k o  p o w o d u je  s r a t y  cźasu 
i  ś r o d k ó w  n a  d o d a tk o w y  t r a n s ­
p o r t ,  le c z  r ó w n ie ż  n ie  p o z w a la  na 
z a t r u d n ie n ie  o d p o w ie d n ie j  l ic z b y  
lu d z i  p r z y  p r e fa b r y k a c j i .  P la c  b o ­
w ie m  — je s t  t u t a j  s ta n o w is k ie m  
ro b o c z y m , k tó re g o  b r a k  p o c ią g a  za 
s o b ą  u p a d e k  w y d a jn o ś c i  p r a c y . W a 
r u n k i  te  m o g ła b y  p o p r a w ić  w y ­
d a tn ie  n o w a  h a la  p rz e d m o n ia ż u  — 
o b e c n ie  b u d o w a n a  —  le c z  te m p o  
r o b ó t  je s t  z b y t  w o ln e  a b y  m o żn a  
b y ło  p rz y p u s z c z a ć , że p la n o w a n y  
t e r m in  ic h  z a k o ń c z e n ia , r o k  1965, 
z o s ta n ie  d o tr z y m a n y .

S p ra w y  te  s tan o w ią  szcze­
g ó ln ie  is to tn y  e lem en t w  p ra ­
cy  c a łe j s toczn i. T rze b a  bo­
w ie m  p rzyp o m n ie ć , że je ś li w  
c ią g u  la t  1959 —  62 p ro d u k c ja  
k a d łu b o w n i w y n o s iła  o ko ło  69 
tys . D W T , to  w  ro k u  u b ie ­
g ły m  w z ro s ła  ju ż  do 90 tys., a 
ro k  b ieżący i la ta  następne  Nza 
k ła d a ją  je j  dalsze zw iększenie . 
T u ta j p rzec ież  rozpoczyna  się 
m o zo lne  rze źb ien ie  s ta lo w ych  
b lach , k tó re  w  os ta tecznym  w y  
n ik u  p rz y jm u ją  k s z ta łt p ię k n e j i 
p re c y z y jn e j b r y ły  nowoczesne­
go s ta tk u .

W . A N D R Z E J E W S K I

W
M IN IS T E R IA L N Y  ra d ca  c.k.

A u s t r i i,  d os to jna  f ig u ra  w  św ie  
cie w ie d e ń s k ie j ■ b iu ro k ra c ji ,  
c z ło w ie k  w ie lce  d b a ły  o  to w a ­
rzysk ie  fo rm y  —  ja k  p rzeds ta ­
w ia ją  Tadeusza R ittn e ra  w spó ł 
cześni, a  zarazem  poeta pe łen  
goryczy, sceptyk, m i ło ś n ik  sztu  
k i,  znaw ca  tea tru .

W  m o n u m e n ta lm y c h  „ D z ie ja c h  
d r a m a tu ”  A . N ic o l la  z n a jd u je m y  o 
n im  k i lk u w ie r s z o w ą  t y lk o  w z m ia n ­
k ę , a le  b . p o c h le b n ą : p is z ą c  o d r a ­
m a c ie  n ie m ie c k im  z p o c z ą tk ó w  X X  
w . N ic o l l  s tw ie r d z a :  „ J e d y n y m  bo­
d a j p is a rz e m , z a s łu g u ją c y m  n a  u -  
w a g ę , je s t  A u s t r ia k  ( ! )  T a d e u s z  R i t t  
n e r  a u to r  o b d a rz o n y  s u b te ln y m  ta ­
le n te m , k t ó r y  u m o ż liw ia  m u  tw o r z e  
n ie  s p e c y f ic z n e j a tm o s fe ry ,  p r z y p o ­
m in a ją c e j  n ie c o  s z tu k i  S c h n itz e ra  
(S c h n itz e r  —  n ie c o  w c z e ś n ie js z y  p i ­
s a rz  a u s t r ia c k i  —  w g . te g o ż  a u to ra  
b y t  „ r z e w n y m ,  w s p ó łc z u ją c y m  p o e ­
ta  r e z y g n a c j i ” ). Ó w  r z e k o m y  „ A u ­
s t r i a k ”  b y ł  n ie  t y lk o  z p o c h o d z e ­
n ia ,  a le  z g łę b i  d u s z y  P o la K ie m , 
c h o c ia ż  — w y c h o w a n y  w  W ie d n iu  
—  b r a ł  ż v w y  u d z ia ł  w  n ie m ie c k im  
ż y c iu  l i t e r a c k im .  P is y w a ł w  ob u  
ję z y k a c h .  T ę  d w o is to ś ć  o d c z u w a ł 
z re s z tą -  j a k o  r o d z a j k a le c tw a :  „C o ś , 
n ib y  c ię ż a r ,  k t ó r y  m uszę d ź w ig a ć , 
ta ń c z a c ” . P r z y p o m in a ją  s ię  t u  lo s y  
A p o U ln a ira  — K o s tr o w ic k ie g o ,  m o ­
że ta k ż e  C o n ra d a - K o r z e n io w s k ie -  
g o ... ,

R zecz  s z c z e g ó ln a : te n  c z ło w ie k  z 
w ie lk o m ie js k ie g o  ś w ia ta  w  s w o ic h  
s z tu k a c h  ze z d u m ie w a ją c y m  z n a w ­
s tw e m  i  p r e c y z ją  p r z e d s ta w ia ł du sz  
n ą  a tm o s fe rę  m a ły c h  g a l ic y js k ic h  
m ia s te c z e k  ( ja k ż e  t r w a łe  i  s iln ie  są 
w s p o m n ie n ia  d z ie c iń s tw a ) ,  z c a łą  
Je j g r o te s k o w ą  g ro z ą , r y tu a łe m  p se u  
d o - m o ra ln o ś c i,  p o n u r ą  „ s p r a w ie d l i ­
w o ś c ią ” , z a g ra ż a ją c ą  w s z y s tk ie m u  
c o  p ię k n e ,  ra d o s n e  i  w o ln e . „ W  
m a ły m  d o m k u ”  —  to  je d n a  z n a j ­
le p s z y c h  s z tu k  te g o  a u to ra  i  m im o  
że  t a k  w ie le  z m ia n  zasz ło  w  n a ­
s z y m  ż y c iu ,  d r a m a t  d o k to ra  i  M a ­
r i i  p r z e t r w a ł  p ró b ę  czasu. J e s t to  
j u ż  o m a l k la s y k a  s z tu k  o b y c z a jo ­
w y c h  w  n a j le p s z y m  te g o  o k re ś le n ia  
z n a c z e n iu , n ie m n ie j  o s t ry c h  w  w i ­
d z e n iu  a u to r s k im  o d  s z tu k  Z a p o l­
s k ie j ,  a le  o i le ż  g łę b s z e j. D o b rz e , 
że te a t r  n a sz  s ię g n ą ł do  te g o  re ­
p e r tu a r u ,  z w ła s z c z a  że p rz e d s ta w ie ­
n ie  w  re ż y s e r i i  A le k s a n d ra  R o d z ie ­
w ic z a  i  w  b a rd z o  d o b r y m  w y k o ­
n a n iu  a k t o r s k im  u zn a ć  tr z e b a  za 
w y b i tn e ,  je d n o  z n a jw y b i tn ie js z y c h  
w  b . se z o n ie  te a t r a ln y m .

R eżyseria  je s t bardzo  d y s k rę t  
na, stonowana., w y m ija  n iebez­
p ieczeńs tw a  ła tw iz n y , k tó re  mo  
g ły b y  sztukę  sprow adzić  na 
m anow ce m e lodram atu . G ra  
a k to rs k a  je s t w y rów n a na , p rz y  
o c z y w is ty m  —  w y n ik a ją c y m  z 
t re ś c i s z tu k i —  w ysu n ięc iu  na  
czo ło  d w óch  ró l g łów nych : M a -

Przestępczość wczoraj i  dziś
T H  18-L E T N I A  d z ie w c z y n a  s ie d zą ca  na  la w ie  o s k a r ż o n y c h  p o d  z a r z u ­

te m  d z ie c io b ó js tw a  u t o p i ła  n o w o  n a ro d z o n e  d z ie c k o . M o ty w  z b r o d n i:  
s tra c h  p rz e d  p o tę p ie n ie m  ze s t r o n y  r o d z in y  i  r ó w n ie  k o n s e r w a ty w n e ­
go  ja k  o n a  ś r o d o w is k a  z a p a d łe j w s i.  C h ło p a k  ż e n ić  s ię  n ie  c h c ia ł ,  a  
on a  b a ła  s ię  w y ty k a n ia  p a lc a m i,  d r w in ,  te g o  że n i k t  s ię  z n ią  n ie  o ż e n i.  
O ty m ,  że m o ż n a  le g a ln ie  p rz e rw a ć  n ie p o ż ą d a n ą  c ią ż ę  —  n ie  w ie d z ia ła .  
O w a  n ie w ie d z a , b e z ra d n o ś ć , p o d s z e p ty  s ta rs z e j s io s t r y  — w s z y s tk o  t o  
d o p r o w a d z iło  j ą  d o  p rz e s tę p s tw a . D z iś  ro z u m ie .  Ż a łu je .  N ie s te ty  —  
p o  fa k c ie .

Z a p a d a  w y r o k  s k a z u ją c y :  3 Tata w ię z ie n ia .  I  n ie  m o że  b y ć  in n y ,  m i­
m o  w s z y s tk ic h  o k o l ic z n o ś c i ła g o d z ą c y c h .

W y c h o d z ę  z s a l i  i  s ły s z ę : —  „ G łu p ia . . .  K t o  b y  ją  d z iś  za n ie ś lu b n e g o  
d z ie c ia k a  p a lc a m i w y t y k a ł . . .  N ie  to  co  p rz e d  w o jn ą .  In n e  e za sy ’ %..

G d y  s ię g n ą ć  d o  r o c z n ik a  s ta ty s ty c z n e g o  o ka że  s ię , że w y p a d k i  d z ie ­
c io b ó js tw  w  n a s z y c h  c za sa ch  są ju ż ,  n a  szczę śc ie , s p o ra d y c z n e . P r z e ­
s tę p s tw  t y c h  z d a rz a  s ię  o k o ło  30 w  c ią g u  r o k u ,  p o d c z a s  g d y  p rz e d  w o j ­
n ą  w  la ta c h  1936—38 n o to w a n o  b i is k o  1 600 s k a z a ń  za d z ie c io b ó js tw o  
ro c z n ie . I  ta  l ic z b a  z re s z tą  n ie  d a je  p e łn e g o  o b ra z u , z w a ż y w s z y , że  
n ie  o  w s z y s tk ic h  w y p a d k a c h  z a w ia d a m ia n o  p o l ic ję ,  że n ie  w e  w s z y s t­
k ic h  z d o ła ła  o n a  u s ta l ić  s p ra w c z y n ie  ty c h  z b r o d n i.

Ó w c z e s n e  p r z y c z y n y  d z ie c io b ó js tw ?  T rz e b a  ic h  s z u k a ć  p rz e d e  w s z y s t­
k im  w  e k o n o m ic e  i  o b y c z a ja c h .

Inne czasy...
C ię ż k ie  w a r u n k i  m a te r ia ln e ,  n ie rz a d k o  n ę dza  n ie  p o z w a la ły  s a m o tn e j 

k o b ie c ie  na  u t r z y m a n ie  d z ie c k a . U n ie m o ż liw ia ły  p o z b y c ia  s ię  g o  d ro g ą  
n ie le g a ln e g o  z a b ie g u  (p r z e r w a n ie  c ią ż y  b y ło  k a r a ln e ) ,  b o  b y ło  z b y t  
k o s z to w n e . F a k t  p o s ia d a n ia  d z ie c k a  u n ie m o ż l iw ia ł  n ie je d n o k r o tn ie  z d o ­
b y c ie  p r a c y ,  o  k tó r ą  i  bez te g o  n ie  b y ło  ła tw o .  D o  te g o  d o łą c z a ł s ię  
lę k  p rz e d  p o tę p ie n ie m  ze s t r o n y  r o d z in y ,  ś ro d o w is k a , p rz e d  p ię tn e m  
h a ń b y ,  w y ty k a n ie m  p a lc a m i,  d r w in a m i .  T o  w s z y s tk o  p c h a ło  d z ie w c z ę ­
ta  w  r a m io n a  p o k ą tn y c h  b a b e k -z n a c h o re k , d o p ro w a d z a ło  do  d z ie c io ­
b ó js tw ,  w  n a j le p s z y m  ra z ie  d o  p o d r z u c a n ia  d z ie c i.  T y c h  o s ta tn ic h  w y ą  
p a d k ó w  n o to w a n o  p o  p a rę  t y s ię c y  ro c z n ie .

D z iś  z m ie n i ła  s ię  r a d y k a ln ie  s y tu a c ja  e k o n o m ic z n a . N ie ś lu b n e  d z ie c ­
k o  n ie  je s t  p rz e s z k o d ą  w  o t r z y m a n iu  p r a c y .  P r z e c iw n ie  — c z ę s to  je s t  
p o m o c ą . B o  c h o d z i o  d o b r o  m a t k i  i  d z ie c k a . N ie  w o ln o  z w o ln ić  z p r a ­
c y  s a m o tn e j k o b ie t y  z d z ie c k ie m . P r a w o  nasze u p r z y w i le jo w u je  je d y ­
n y c h  ż y w ic ie l i  r o d z in .  S a m o tn e  p r a c u ją c e  m a tk i  m o g ą  k o r z y s ta ć  ze 
ż ło b k ó w , p rz e d s z k o li  i  in n y c h  u d o g o d n ie ń . J e ś l i  k o b ie ta  c h c e  m ie ć  
d z ie c k o , m a  w a r u n k i  b y  je  u t r z y m a ć ,  w y c h o w a ć .

A  je ś l i  m ło d a  d z ie w c z y n a , c z y  k o b ie ta  ze w z g lę d ó w  o s o b is ty c h , r o ­
d z in n y c h ,  z d r o w o tn y c h  n ie  m o ż e  m ie ć  d z ie c k a  —  u s ta w a  o  d o p u s z c z a l­
n o ś c i p r z e ry w a n ia  c ią ż y  u m o ż liw ia  j e j  d o k o n a n ie  z a b ie g u  w  w a ­
r u n k a c h  s z p i ta ln y c h ,  b e z p ła tn ie .

Z m ie n i ł  s ię  i  o b y c z a j.  N i k t  j u ż  n ie  d z ie l i  d z ie c i n a  ś lu b n e  i  n ie ­
ś lu b n e . R z a d k o  z d a rz a ją  s ię  w y p a d k i  w y ty k a n ia  p a lc a m i,  p o tę p ie n ia  
ze s t r o n y  r o d z in y ,  ś r o d o w is k a . R z a d k o  n a w e t  n a  w s i.  S tą d  i  d o  r z a d ­
k o ś c i n a le ż ą  ta k ie  p ro c e s y , j a k  o p is a n y  n a  w s tę p ie . I  to  j e s t  te ż  d o ­
r o b e k  n a sze g o  d w u d z ie s to le c ia .

K . S W IĄ T E C K Ą

Scena z aktu  I I .  H a lin a  Kom an-D obrow olska  (M aria ) i 
H ie ro n im  Konieczka (doktor).

Foto —  W anda  C IE Ś L A K

domku“ Rittnera
r i i  i  je j  m ęża d o k to ra , w  ś w ie t 
n y m  w y k o n a n iu  H A L IN Y  K O -  
M A N -D O B R O W O  LS  K 1 EJ i  H.IE  
R O N IM A  K O N IE C Z K I. B y ł to 
p ra w d z iw y  ko n c e rt g ry  a k to r ­
sk ie j. H a lin a  K o m a n -D o b ro w o l 
ska, s tw o rz y ła  postać bardzo  
p ię kn ą  i  g łęboko  w zrusza jącą  
w  s w o je j bezradności. H ie ro ­
n im  K on ie czka  za g ra ł ro lę  dok  
to ra , s p ra w cy  i  o fia ry  tra g e d ii, 
z im p o n u ją c ą  p re cyz ją  ś ro d ków  
a k to rs k ic h , je s t to  też chyba  
najlepsza  z ró l tego w yb itn e g o  
a rty s ty  og lądanych  na  scenach  
szczecińskich.

In te re su jąco , n ie b a n a ln ie  za­
g ra ła  ro lę  m a łom iasteczkow ego  
„dem ona” J A D W IG A  O K O Ń ­
S K A  (sędzina). B ardzo  c ie ka ­
w ie  i o ry g in a ln ie  p o tra k to w a ł 
też ro lę  m a rzyc ie la  S ie lsk iego ,

R O L A N D  G Ł O W A C K I. N ieco
może zb y t p o w ie rzch o w n ie  za­
g ra ł ro lę  u w o d z ic ie la  J u rk ie w i­
cza, W Ł A D Y S Ł A W  S O K A L - 
S K I. D o b ry  b y ł sędzia Z D Z I­
S Ł A W A  R E L S K IE G O , w  m ia ­
rę  za ba w n y  p ro w iz o r  A N T O ­
N IE G O  S ZU B A R C Z Y K A . W  po  
zo s ta łych  ro la c h  w y s tą p il i:  TE  
R ESA W IE R Z B O W S K A  (W an ­
da), W IN C E N T Y  W E S O ŁO W ­
S K I (no ta riusz), N IN A  B U R ­
S K A  (no ta riu szo w a ), A N N A  
C E L L A R I (s łużąca) i  E U S T A ­
C H Y  K O J A Ł Ł O W 1 C Z  (ro b o t­
n ik ).
S cenogra fia  M A R C IN A  W E N ­

C L A , tra fn ie  zharm on izo w a na  
z a tm osfe rą  s z tu k i, dobrze  s łu ­
ży ła  tem u  b. in te resu ją cem u  
p rze ds ta w ie n iu .

F E L IK S  J O R D A N
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25 czerwca — zaćmienie Księżyca

W CIEMIU ZIEMI
Za  k lik a  dni będziem y m ie li pełn ię Księżyca. Z iem ia  w  

tym  w ypadku zna jd u je  się m iędzy  Słońcem a Księżycem , a 
je j  m ieszkańcy z ocienionej, c zy li „nocnej’ pó łku l! oglądają  
oświetloną słońcem całą pó łk u lę  Księżyca.

Elektroniczny
człowiek

jaskiniow y
N A  W Y S T A W IE  M ię d z y n a ­

ro d o w e j w  N o w y m  J o rk u  m o ­
żna  u jrz e ć  „c z ło w ie k a  ja s k in io ­
w ego”  —  w ło c h a tą  k u k łę , k tó ­
ra  z a b ija  m a m u ta , ro z p a la  o - 
g n isko  i  w y k o n u je  w ie le  in ­
n y c h  czynności.

Ten  „c z ło w ie k  ja s k in io w y ”  
je s t now ocześn ie jszy te ch ­
n ic z n ie  od każdego z nas, lu ­
d z i współczesnych .

P ro je k ta n t  „c z ło w ie k a  ja s k i­
n io w e g o ” , W a lt  D in a ry , w y ­
p e łn i ł  c ia ło  r u rk a m i p la s ty k o ­
w y m i,  k tó re  o d g ry w a ją  ro lę  
m ię ś n i. M aszyna  e le k tro n iczn a , 
w  k tó r e j za prog ra m o w an o  
w s z y s tk ie  k o le jn e  ru c h y  w a rg , 
ję z y k a , szczęk, b rw i,  nóg  i rą k  
„p ra c z ło w ie k a ” , o tw ie ra  i za­
m y k a  d o p ły w  sprężonego po ­
w ie trz a  do  ru re k ,  s p ra w ia ją c , 
iż  nap rę ża ją  się one lu b  z g i­
n a ją .

M aszyna  e le k tro n ic z n a  k o n ­
t r o lu je  także  m ow ę „p ra c z ło ­
w ie k a ” , s y n c h ro n iz u ją c  s łow a 
(n a gra n e  na taśm ę) z ru c h a m i 
w a rg . (N N T -P A P ).

K L IM A T  i  w a ru n k i na po ­
w ie rz c h n i Z ie m i zależą w  d u ­
że j m ie rze  od a tm o s fe ry , k tó ra  
p o c h ła n ia  znaczną część p ro ­
m ie n io w a n ia  u ltra fio le to w e g o , 
kosm icznego, p ro m ie n io w a n ia  
o  d ług o śc i f a l  ra d io w y c h  i  in ­
n ych . K ażd a  zm iana  w  s k ła ­
dz ie  g ó rn y c h  w a rs tw  a tm os fe ­
r y  może w y w o ła ć  pow ażne za­
k łó c e n ia  k lim a tu .  Np. na w y ­
sokośc i od 15 do 40 k m  czą­
s te c z k i t le n u , s k ła d a ją ce  się z 
d w ó c h  a to m ó w , pod w p ły w e m

liiemewię Kosmosu 
ma 20 tys. lat

D r  P e te r  V a n d e r v o e r t  z U n iw e r ­
s y te tu  C h ic a g o w s k ie g o  s tw ie r d z i ł ,  
że w ie lk a  m g ła w ic a  w  g w ia z d o ­
z b io rz e  O r io n a ,  w id o c z n a  w  n o c y  
g o ły m  o k ie m  ja k o  ja s n y  o b ło c z e k , 
łn a  z a le d w ie  20 000 la t .

O d k r y c ie  to  c z y n i  z m g ła w ic y  
O r io n a  „ n ie m o w lę  K o s m o s u ” , n a j ­
m ło d s z e  z n a n e  c ia ło  n ie b ie s k ie .  N a  
B/.a Z ie m ia  m a  o k o ło  4 m il ia r d ó w  
la t ,  a nasza  G a la k ty k a  za p e w n e  
10 m i l ia r d ó w  la t .

( N N T —P A P )

Woda w przestrzeni 
międzygwiezdnej

B A D A J Ą C  p r z y  p o m o c y  r a d io te ­
le s k o p u  n ie k tó r e  ź r ó d ła  k o s m ic z n e  
go  r a d io p r o m ie n io w a n ia ,  a s t ro n o m o ­
w ie  z I n s t y tu tu  T e c h n ic z n e g o  w  
M a s ia ch u sse ćs  (TJSA) z a u w a ż y l i ,  że 
w  p rz e s t rz e n i m ię d z y g w ie z d n e j u -  
1 ega ją  a b s o r b e j i  p e w n e  d łu g o ś c i 
f a l,  t a k  w ła ś n ie  J a k  g d y b y  z n a jd o ­
w a ły  s ię  ta m  ro z p ro s z o n e  c z ą s te c z ­
k i  w o d y . O z n a c z a ło b y  to ,  że po 
ra z  p ie rw s z y  s tw ie r d z o n o  wr p r z e ­
s t r z e n i  m ię d z y g w ie z d n e j o b e cn o ść  
w o d y .  O d k ry c ie  to ,  je ś l i  p o t w ie r ­
d zą  go  d a ls z e  b a d a n ia , m o że  m ie ć  
d la  n a u k i  r ó w n ie  w ie lk ie  zn a c z e ­
n ie  j a k  s tw ie r d z e n ie  w  r o k u  1951 
o b e c n o ś c i w o d o r u  w  p rz e s trz e n i 
m ię d z y g w ie z d n e j,  (sw )

ziemski
u ltra fio le to w e g o  p ro m ie n io w a ­
n ia  ro zp a d a ją  się na p o je d y n ­
cze a to m y  b a rdzo  agresyw ne  
pod  w zg lędem  ch em icznym  i 
abso rb u jące  p ro m ie n ie  u lt r a ­
fio le to w e . T a k a  w ła ś n ie  postać 
t le n u  n azyw a  się ozonem .

G D Y B Y  w  a tm o s fe rz e  n ie  b y łe  
o z o n u , ż y c ie  t a k ie ,  ja k ie  d z iś  z n a ­
m y ,  n ie  b y ło b y  m o ż li< ve  n a  p o ­
w ie r z c h n i  Z ie m i.  C a łk o w ita  ilo ś ć  
g a zu  w  g ó r n y c h  w a r s tw a c h  a tm o ­
s fe r y  je s t  z n ik o m a .  O b lic z o n o  n p .. 
że n a  w y s o k o ś c i p o w y ż e j 150 k m  
c a ła  a tm o s fe ra  z a w ie ra  z a le d w ie  
o k o ło  200 to n  w o d o r u .  W  ty c h  w a  
r u n k a c h  p r o je k tu ją c  s ta r t  o lb r z y ­
m ic h  m ię d z y p la n e ta r n y c h  r a k ie t ,  
z a w ie ra ją c y c h  d o  2 t y s ię c y  to n  p a ­
l iw a  —  p r o p e rg o iu ,  h y d r a z y n y  c z y  
ja k ic h ś  m a te r ia łó w  p ę d n y c h  o p a r ­
t y c h  »są l łu o r z e  —  n ie  m o ż n a  z a p o ­
m in a ć  o  n ie b e z p ie c z e ń s tw ie  z a n ie ­
c z y s z c z e n ia  g ó r n y c h  w a r s tw  a t m o ­
s fe ry .  S p a l in y  m o g ą  s ię  ta m  u n o ­
s ić  p rz e z  w ie le  la t  i  n p . s p o w o d o ­
w a ć  c h e m ic z n e  z w ią z a n ie  z n a c z n e j 
częśc i o z o n u  lu b  te ż  u tw o r z e n ie  
się r o z le g ły c h  o b ło k ó w ,  s k u p ia ją ­
c y c h  d u ż y  u je m n y  ła d u n e k  e le k ­
t r y c z n y .  M o że  s ię te ż  b a rd z o  zna cz  
n ie  p o w ię k s z y ć  i lo ś ć  w o d o r u  z n a j­
d u ją c e g o  s ię  w  jo n o s fe rz e . W s z y s t­
k o  to  zaś m o że  s p o w o d o w a ć  n ie  
d a ją c e  s ię  p rz e w id z ie ć  z m ia n y  k l i ­
m a tu  n a  c a łe j  k u l i  z ie m s k ie j.

iS . K . )

Z D A R Z A  się  je d n a k  co pe­
w ie n  czas, że zb iegną  s ię  p łasz 
czyzny  o rb it  o b ro tu  Z ie m i w o ­
k ó ł S łońca  i o b ro tu  K s iężyca  
w o k ó ł Z ie m i —  w ów czas p rzy  
p e łn i K s ię życa  na je go  ośw ie t 
ło n ą  ta rczę  w p e łza  rzu ca ny  
przez Z ie m ię  c ień. N a zyw a m y 
to  za ćm ie n iem  K siężyca . P on ie  
w a ż zaś ś re d n ica  ścię tego s toż­
ka  c ie n ia  Z ie m i w  o ko lica ch  
K s ię życa  je s t jeszcze 2,5 raza 
w ię ksza  od ś re d n ic y  naszego 
s a te lity ,  K s ię życ  b ardzo  czę­
sto  t ra f ia  c a łk o w ic ie  w  c ień  
Z ie m i; o b s e rw u je m y  w ów czas 
c a łk o w ite  zaćm ienie.-

T a k ą  w ła ś n ie  s y tu a c ję ' bę­
d z iem y  o g lą d a li w  nocy z 24 
na 25 czerw ca  b r. Ja k  p o in fo r  
m o w a ł d r  M a c ie j B ie l ic k i z 
O b s e rw a to r iu m  A s tro n o m iczn e  
go U n iw e rs y te tu  W a rsza w sk ie ­
go, poszczególne fa z y  zaćm ie ­
n ia  będą nas tępu jące :

g o d z in a  0.01 — w s c h o d z e n ie  K s ię ­
ż y c a  w  p ó łc ie ń  Z ie m i ( fa za  t r u d n o  
d o s trz e g a ln a  d la  o b s e r w a c j i  g o ły m  
o k ie m ) ;

g o d z in a  1.10 —  w s c h o d z e n ie  K s ię ­
ż y c a  w  c ie ń  Z ie m i ( fa z a  d o s k o n a ­
łe  w id o c z n a ) ;

g o d z in a  2.16 —  p o c z ą te k  c a łk o w i ­
te g o  z a ć m ie n ia  ( c a ła  ta rc z a  K s ię ­
ż y c a  w  c ie n iu  Z ie m i ) ;

g o d z in a  3.07 —  ś ro d e k  z a ć m ie n ia ;
g o d z in a  3.57 — k o n ie c  c a łk o w it e ­

go z a ć m ie n ia ;
g o d z in a  5.03 — w y jś c ie  K s ię ż y c a  

z c ie n ia  Z ie m i ;
g o d z in a  6.13 —  w y jś c ie  K s ię ż y c a  

z p ó łc ie n ia  Z ie m i.

P on ie w a ż  noc je s t obecnie  
k ró tk a ,  a 25 cze rw ca  o g od z i­
n ie  4.16 w schodz i ju ż  słońce, 
dobrze w id o czna  będzie ty lk o  
p ie rw sza  p o ło w a  c y k lu .

W  czasie zaćm ien ia  K s iężyc  
n ie  z n ik a  c a łk o w ic ie , lecz s ta ­
je  się s łabo w id o c z n y . D z ie je  
się ta k  d la te go , że część p ro ­

m ie n i s łonecznych  p rzechodząc 
p rzez a tm os fe rę  z a ła m u je  się, 
t r a f ia  do obszaru  c ie n ia  i  od ­
b ija  się na  K siężycu . K s ię życ  
p rz y b ie ra  w  czasie zaćm ien ia  
b a rw ę  od c ie m n o m ie d z ia n e j do 
ż ó łte j. W szys tko  to  będziem y 
m ie li o kaz ję  o be jrze ć  „n a  w ła ­
sne oczy”  —  je ż e l i  oczyw iśc ie  
n ie  p rzeszkodzą  c h m u ry .

<W. K ul.)

Srebrny glob
trochę zakurzony

P r o fe s o r  A le k s a n d e r  M a r k ó w  z 
o b s e r w a to r iu m  w  B u lk o w ie  o ś w ia d  
c ż y ł,  iż  d o ty c h c z a s o w e  p r z y p u s z ­
cz e n ia  o w ie lo m e t r o w y c h  p o k ła ­
d a c h  p y łu  z a le g a ją c y c h  p o w ie r z c h ­
n ię  K s ię ż y c a  są z u p e łn ie  b e z p o d ­
s ta w n e . H ip o te z y  te  s p r a w ia ły  spo ­
r o  k ło p o tó w  in ż y n ie r o m  z a jm u ją ­
c y m  s ię  p r o je k to w a n ie m  p o ja z d ó w  
k s ię ż y c o w y c h , k tó r e  w  n ie d a le k ie j  
p r z y s z ło ś c i w y lą d u ją  n a  p o w ie r z c h ­
n i naszeg o  s a te l i ty .

B a d a n ia  te o re ty c z n e ,  p r z e p r o w a ­
dzo n e  w  P u łk o w ie  n a  p o d s ta w ie  
d a n y c h  z o b s e r w a to r ió w  r a d io ­
a s t ro n o m ic z n y c h  Z S R R  i U S A , w y  
k a z a ły ,  że w a r s tw a  p y łu  n a  p e w n o  
n ie  p rz e k ra c z a  g ru b o ś c i 1 m e tra . 
W s k a z u ją  n a  to  ró w n ie ż  p o m ia r y  
t e m p e r a t u r y ;  g d y b y  w a r s tw a  p y łu  
b y ła  g ru b s z a , z m ia n y  t e m p e r a tu r y  
p o w ie r z c h n i  K s ię ż y c a  z a c h o d z i ły b y  
o w ie le  w o ln ie j .  ( N N T - r h )

Nazwisko: Słońce 
zawód: spawacz

W  In s t y tu c ie  F iz y k i  T e c h n ic z n e j 
w  T a s z k e n c ie  (Z S K R ) S ło ń c e  p r a c u ­
je  n ie o f ic ja ln ie  n a  e ta c ie  sp a w a cza .

P r a c o w n ic y  in s t y t u tu  z b u d o w a li  
o r y g in a ln ą  s p a w a rk ę  s ło n e c z n ą . P ro  
m ie n ie  s k u p io n e  p rz e z  ze sp ó l lu s te r  
w  c ie n k ą  w ią z k ę  n ie  u s tę p u ją  lu k o  
w i  e le k t r y c z n e m u  a n i p ło m ie n io w i  
p a ln ik a  g a z o w e g o . S k o n c e n t ro w a n y  
ż a r  s ło n e c z n y  m o c n o  łą c z y  a rk u s z e  
b la c h y  i  p r ę ty .

„STARUSZKA“ 
NAM TYJE?
O S T A T N IE  s k ru p u la tn e  po­

m ia ry  w ła sn ośc i m ag ne tycz ­
n ych  n a jro z m a its z y c h  s k a ł po ­
chodzących  z obsza rów  Am e-: 
r y k i  P ó łno cne j, E u ro p y  i  S y­
b e r ii dow odzą  —  zd an ie m  w ie  
lu  g e o fiz y k ó w  —  że w y m ia ry  
Z ie m i p oka źn ie  z w ię k s z y ły  się 
w  c iągu  o s ta tn ic h  300 m i l io ­
n ó w  la t. B ad a jąc  k ie ru n e k  i  
natężenie  p o la  m agne tycznego  
w  ty c h  ska lach  w ra z  z u w zg lę  
d n ie n ie m  m ie jsca  ic h  zna lez ie ­
n ia  m ożna o d tw o rz y ć  o b ra z  po ­
la  m agne tycznego  Z ie m i sprzed 
w ie lu  m ilio n ó w  la t.

O trz y m a n y  w y n ik  św ia d czy  
o ty m , że n ie  ty lk o  po ło że n ie  
b ie g u n ó w  m agne tycznych  b y ło  
w te d y  in ne , a le także  ł  ca łe  
p o le  —  za k ład a ją c , że ogó ln y  
k s z ta łt  je go  b y ł t a k i ja k  dz iś  
— o dp ow iada  p o lu  nam agneso 
w a n e j k u l i ,  a le o p ro m ie n iu  
5 0 do 20 p roc. m n ie js z y m !

Z d a n ie m  u czonych, po­
w ie rz c h n ia  Z ie m i p o w ię k s z y ła  
się od tego  czasu o 40 p roc., 
a le  g łó w n ie  kosztem  zw iększe ­
n ia  p o w ie rz c h n i oceanów  —  
podczas g dy  lą d y  zasadnicze 
za cho w a ły  swe d aw ne  w y m ia ­
ry .

N ie  znane je s t do tąd  żadne 
sensowne w y tłu m a c z e n ie  tego  
z ja w is k a  —  o ile  je s t ono p e ­
wne... N ie k tó rz y  g e o fiz y c y  
s k ło n n i są b ow iem  p rz y p u s z ­
czać, że d z iw n e  i  n ie re g u la rn e  
u k ła d y  p o la  m agne tycznego  w; 
s ta ry c h  ska łach  n a le ży  p rz y p i­
sać n ie  zm ia n ie  w y m ia ró w  Z ie  
m i, lecz in n e m u  c h a ra k te ro w i 
samego p o la  w  za m ie rz c h ły c h  
czasach —  np., że n ie  m u s ia ło  
to  być  po le  nam agnesow ane j 
k u l i ,  lecz ty lk o  m ie js c a m i w y ­
s tę p o w a ły  nam agnesow ane ska  
ly ,  itp . P ie rw sze  w y tłu m a c z e ­
n ie  b y ło b y  je d n a k  p o tw ie rd z ę  
n ie m  ś m ia łe j i re w e la cy jne j*  
h ip o te z y  s ław nego  f iz y k a  an­
g ie lsk ieg o , D ira c a , k tó r y  tw ie r  
dz l, że w y m ia ry  w s z y s tk ic h  
c ia ł m a te r ia ln y c h  w e  w sze ch - 
św ie c ie  u le g a ją  z czasem 
zw ię ksze n iu . (N N T -P A P ).

P ie rw s z a  r a d z ie c k a  s ta c ja  
n a u k o w o -b a d a w c z a  n a  A r k t y ­
ce  —  „ B ie g u n  P ó łn o c n y  —  1”  
p o w s ta ła  w  1937 r .  O d l e j  p o ­
r y  u c z e n i r a d z ie c c y  s ta le  p r o ­
w a d z ą  p ra c e  — m a ją c e  n a  cc  
lu  z d o b y c ie  d o k ła d n ie js z y c h  
w ia d o m o ś c i o d r y fu ją c y c h  po  
la c h  lo d o w y c h  o ra z  z d z ie d a i 
n y  m e te o r o lo g i i .

Z d ję c ie ,  k tó r e  W a m  p rz e d ­
s ta w ia m y ,  w y k o n a ł  n ie d a w n o  
k o r e s p o n d e n t  A g e n c j i  P ra s o ­
w e j  N o w o s li  n a  s ta c j i  „ B i e ­
g u n  P ó łn o c y  —  12” .

N a  lo d o w y m  lo tn is k u  s ta c j i  
d r y fu ją c e j  „ B ie g u n  P ó łn o c n y  
—  12”  l ą d u ją  r e g u la r n ie  s a m o  
lo t y  d o w o ż ą c e  ż y w n o ś ć  i in n e  
p o trz e b n e  j e j  m ie s z k a ń c o m  
a r t y k u ły .  C A F

L I I  MIĘDZYPLANETARNE
a kiimat

Peionego w ie czo ra  W i l ly  w cze śn ie j n iż  z w y k le  
o d p ra w ił dz iew częta . N ie  o b y ło  s ię  bez dąsów  z 
ic h  s tro n y , gdyż w id o k  n ie tk n ię te j jeszcze ba te ­
r i i  w ó de k  d z ia ła ł na n ie  ja k  m agnes. W i l ly  b y ł 
je d n a k  s tanow czy.

—  Id ź c ie  się przespacerow ać. M uszę porozm a­
w ia ć  z p rz y ja c ie le m , A  to  d la  w as n u d n e  sp ra ­
w y . J a k  chcecie , m ożecie  w ró c ić  za godzinę. N ie  
w y p ije m y  wszystk iego ...

K ie d y  z a m k n ę ły  s ię  za n im i d rz w i,  W i l ly  p rz y ­
ja z n y m  gestem  p o ło ż y ł Z y g fr y d o w i na  ra m ie n iu  
s w ą  budzącą re s p e k t d łoń .

—  M asz, ch łop ie , szczęście  —  o św ia d czy ł. — Ja  
. tu  p ra c u ję  o w ie le  d łu ż e j i  n ik t  m n ie  n ie  c h w a li. 
A  k ie d y  za jdę  do nasze j b ud y , to  s łyszę : „ T e n  
C z a ud e rn a  to  o b ro tn y , in te lig e n tn y  ch łop a k . B ę­
dą  z n iego  lu d z ie ” . M ó w ią  też o p odw yżce  p en ­
s j i  d la  c ieb ie . K to  w ie  czy w  nag ro dę  n ie  p o je ­
dz iesz na  c iekaw szą  robotę ... P rz y z n a j s ię  —  
w z m o c n ił u śc isk  s w e j m o c a rn e j d ło n i —  czym  ta k  
cza ru jesz  starego?  Może obgadu jesz ko legów ?

—  Z w a rio w a łe ś  —  o b ru s z y ł s ię  C zauderna. —• 
Ja  n ie  z tych . N a w e t m i do  g ło w y  n ie  p rzysz ło ...

—  D obra , d ob ra  —  ła g o d z ił W i l ly .  —  N ie  de-  
, n e r w u j się. M us isz  się oszczędzać p rz e d  d ro gą ...;
1 C zaude rna  p oczu ł się n iesw o jo .

—  G a d a j do  rzeczy i  n ie  k rę ć  - r  ża c h n ą ł się.
—  N ie  'masz s ię  o co na  m n ie  z ło śc ić  —  m ru ­

cza ł d o b ro t liw ie  W illy .  —  W iesz  sam, że os troż­
ność je s t m a tk ą  rozsądku . In n a  rzecz  —  tu  za ­
rż a ł donośn ie  —  że p rz y s ło w ie  n ic  n ie  w spom ina  
o o jcu . N a le ży  za te m  p rzypuszczać, że naw et o- 
strożność b y ła  n ieo s tro żna . D o b ry  k a w a ł, co? —  
c ieszy ł s ię  z w łasnego  p ow iedzonka .

—  A  n ib y  d oką d  to  m ia łb y m  jechać?  —  d op y ­
ty w a ł n ie c ie rp liw ie  Z y g fry d .

—  N ie  u d a w a j g łup ie g o . J a k  to  dokąd? D o  
P o ls k i!

Z y g fr y d  p rz e ra z i ł się n ie  na ż a rty .
—  C z ło w ie k u , p rzec ież  ta m  na  m n ie  d yb ie  m i­

l ic ja ,  sąd... w iesz, że naw ia łe m ...
—  N ie  m a ją  n ic  lepszego do ro b o ty  —  p o k p i­

w a ł W i l ly  —  ja k  czekać na  p an a  Czaudernę. W y ­
w ia łe ś  s ta m tą d  p rz e d  ro k ie m . Z re s z tą  —  ściszył 
g łos  —  n ie  p rzypuszczasz ch yba , że pojedziesz  
ta m  na  w a ria ta . D adzą  c i na  pętano  dobre  doku­
m enty. Pojedziesz na p e w n ia ka . Zazdroszczę ci...

D a lszą  ro zm o w ę  p rz e rw a ło  n ie z b y t d ysk re tn e  
p uka n ie .

—: H e re in  —  k rz y k n ą ł W i l ly .  —  Są ju ż  nasze  
b ab k i.

Z a b a w a  zaczęła  s ię  od  now a.

Z a jd ź  d o  m n ie  —  r z u c i ł  k ró tk o  m r. F ra n k , 
s p o ty k a ją c  Z y g fr y d a  n a  k o ry ta rz u . Po w y m ia n ie  
k i lk u  o g ó ln ik o w y c h  zdań  F ra n k  p o le c ił m u  w ziąć  
z  b iu r k a  czystą  k a r tk ę  p a p ie ru , a n as tępn ie  p o d a ł 
w ie czn e  p ió ro .

—  Pisz. Ja, Z y g fr y d  C zaude rna , p ra cow a łe m  
u c z c iw ie  u  m is te r  F ra n k a  i  je s tem ... Czem u n ie
piszesz?

C za ud e rn a  p o c z e rw ie n ia ł.
—  N ie  m a  a tra m e n tu  w  p ió rze ... —  odp ow ie ­

d z ia ł zm ieszany.
—  P isz  co c i k a z a łe m : u .i je s te m  zadow o lony. 

P o d a j k a r tk ę  i  p a trz .

F ra n k  w y ją ł  z  b iu rk a  zw y c z a jn e  że lazko  e le k ­
try c z n e  i  p o d łą c z y ł je  do sieci. Po c h w il i  p o ło ż y ł 
k a r tk ę  na  b iu r k u  i  le k k o  ją  „ p rz e p ra s o w a l’ 
W ówczas Z y g fr y d  u jr z a ł z  o s łup ie n iem , że na  
b ia łe j p o w ie rz c h n i p a p ie ru  u k a z a ły  się, p isane  
p rzez  n iego , n ied o s trzeg a lne  d o tą d  l i te r y

8.

—  W sta ń  ju t r o  w cze śn ie j —  o ś w ia d c z y ł p ew ne­
go d n ia  m r. F ra n k , a w id z ą c  je go  p y ta ją c e  s p o j­
rze n ie , d o d a ł: —  P rz e je d z ie m y  się. T a k i p o ra n n y  
spacer dobrze  n am  zrob i...

O szóste j ra n o  c z a rn y  C h e v ro le t bezsze lestn ie  
p o d je c h a ł pod  pens jona t. C zaude rna  b y ł ju ż  u b ra ­
n y  i  szybko  z b ie g ł na  dó ł. G d y  m in ę li o s ta tn ie  
d om os tw a  B erch tesgaden , F ra n k  z a trz y m a ł w ó z  
i  w y ją ł z p łaszcza dużą, cza rną  chustę .

—  N a c h y l się. __ . i
O garnęła go ciem ność. N ie  z d o ła ł n a w e t spy­

tać, co to  m a  znaczyć, k ie d y  w óz ru s z y ł do p rzo ­
d u  z dużą  szybkością . J e c h a li może z  p ó ł g od z i­
n y . W reszc ie  sam ochód z a trz y m a ł s ię  i  F ra n k  
o d s ło n ił m u  oczy.

—  Jesteśm y n a  m ie js c u  —  p o w ie d z ia ł, n ie  w y ­
ja ś n ia ją c  sw o jego  d z iw n eg o  pos tępow an ia .

Z n a jd o w a li się na  le śne j p o la n ie , p op rze rzyn a -  
n e j p asm am i d ru tu  ko lczas tego  i  in n y m i p rze ­
szkodam i.

—  A  te ra z  u w a ż a j n a  k a ż d y  m ó j ru c h  —  r z e k ł 
F ra n k .

Zaczę ła  się o s o b liw a  zabaw a. F ra n k , te n  po­
w a żn y , w z b u d z a ją c y  szacunek szef, z a c h o w y w a ł 
s ię  ja k  za w o d o w y  p rz e m y tn ik . Z  n ie m a l k o c ią  
zręcznośc ią  p rz e ś liz g iw a ł s ię  pod  za s ieka m i, w' 
n ie k tó ry c h  m ie jsca ch  z ręczn ie  p rz e c in a ł d ru ty .

(c.d .n .) { < 0
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*  m y ś lą  ® Ig rz y s k a c h  O l im p i j ­
s k ic h  w  1968 r o k u ,  k tó r e  o d b y ć  s ię  
m a ją  w  M e k s y k u ,  G K K F iT  z a t w ie r ­
d z i ł  ro z b u d o w ę  O ś ro d k a  S p o r to w e ­
g o  p r z y  R o n d z ie  w  Z a k o p a n e m . 
O b ie k ty  o l im p i js k ie  w  M e k s y k u  le ­
ż ą  b a rd z o  w y s o k o  n a d  p o z io m e m  
m o rz a  i  d la te g o  Z a k o p a n e  je s t  u 
n a s  je d y n y m  m ie js c e m  o d p o w ie d ­
n im  d o  p r z y g o to w a ń  p o ls k ie j  e k ip y  
o l im p i j s k ie j  w  p o d o b n y c h  w a r u n ­
k a c h .

N A  Z D J Ę C IU :  u  g ó r y :  m a k ie ta  — 
jp r o je k t  ze s p o łu  b o is k  i  u rz ą d z e ń  
u s y tu o w a n y c h  p r z y  R o n d z ie  — n 
sce p rz y g o to w a ń  p o ls k ic h  s p o r t ' 
ców d o  O l im p ia d y  196«. U  d o łu :  tu  
w t y m  m ie js c u  ro z b u d o w a n y  z o s ta ­
n ie  p r z y s z ły  O ś ro d e k  P r z y g o to w a ń  
O l im p i js k ic h .

F o t .  C A F  —  O ls z e w s k i

HAŁUSZCZAK
wygrał wyścig 

za motorami
I  T Y M  razem  znowu nie  

iprzyjechali zapow iadani k o la ­
rze  na wyścig za prow adze­
n iem  m otorów , k tó ry  odbył się 
iw niedzielę na szczecińskim to- 
rz e  kolarskim . W praw dzie  nasi 
ko la rze  stanowią czołówkę w 
t e j  konkurencji, ale start zawód  
trików  z innych okręgów za w ­
sze dodaje każdej im-prezie do­
datkow ych em ocji.

W Y Ś C IG  s k ła d a ł się z dw óch  
b ie g ó w  —  n a  20 i  40 km . Z w y ­
cięzcą p ierw szego  zos ta ł H A Ł U  
S Z C Z A K  p rze d  F A L I  GO W - 
S K IM , a w  d ru g im  t r iu m fo w a ł 
■faligow ski p rze d ' Ilałuszcza- 
k iem . W  o g ó ln e j k la s y f ik a c j i 
z w y c ię ż y ł je d n a k  Iiałuszczak  
(C z a rn i)  p rzed Faligow skim  
(O g n iw o ), Kossewskim (Ogni- 
>vo) i Zagdańskim  (A rk o n ia ) .

R O Z E G R A N O  ró w n ie ż  w y -  
Scig ju n io ró w  na 20 k ra  z f i n i ­
sza m i. N a jle p s z y m  o kaza ł się 
B uczyk (O gn iw o), d ru g ie  m ie j­
sce z a ją ł G odlew ski (A rk o ń ia ) 
a  t rz e c ie  Rzuczkowsfci (A rk o  
nia). (p)

Tour da France 
rozpoczęty

P A R Y Ż . W  p o n ie d z ia łe k  ro z e g ra ­
n o  p ie rw s -z y  e ta p  te g o ro c z n e g o  — 
T o u r  d e  F ra n c e . Z w y c ię ż y ł  B e lg  
E d o u a rd  S e ls , k t ó r y  tra s ę  d łu g o ś c i 
216 k m  z R e n n e s  d o  L is ie u x  p rz e ­
je c h a ł  w  5:13.57 (1 m in .  b o n i f ik a t y ) .  
T e n  s a m  czas c o  z w y c ię z c a  u z y s k a -  
ł p “ je s z c z e  k i lk u d z ie s ię c iu  k o la r z y .  ,

Sztafeta X X -le c ia

o P u ch a r W is ły

S zczec in iacy  
dobrze p łynq

P Ł O C K  P A P . W  p on ie dz ia ­
łe k  w y s ta r to w a ła  z W yszogrodu  
p ły w a c k a  sz ta fe ta  20-lecia, 
w a lcząca  o  P u c h a r W is ły , u fu n  
d o w a n y  p rzez p re m ie ra  Józefa 
C y ra n k ie w ic z a . W  ty m  g ig a n ­
ty c z n y m  w yśc ig u , k tó reg o  m e ta  
z n a jd u je  s ię  w  G dańsku , b ie rze  
u d z ia ł sześć 10-osobow ych  ze­
społów .

P IE R W S Z Y  E T A P  P R O W A D Z IŁ  
z W y s z o g ro d u  d o  P ło c k a  i  w y n o s i ł  
46 k m , a w ię c  k a ż d y  z a w o d n ik  m u ­
s ia ł p o k o n a ć  o d c in e k  d łu g o ś c i o k . 
4,6 k m . Z a ra z  p o  s ta rc ie  n a  e zo io  
w y s u n ą ł  s ię  p ie rw s z y  ze s p ó l W P , 
o p a r ty  n a  z a w o d n ik a c h  w a rs z a w ­
s k ie j  L e g i i  i  Ś lą s k a  W r o c ła w ,  w  
k tó r y m  p ły n ą  p r a w ie  s a m i re p re z e n  
ta n c i  P o ls k i.  D ru ż y n a  ta  o d n io s ła  
z d e c y d o w a n e  z w y c ię s tw o  e ta p o w e . 
N a  d r u g im  m ie js c u  z n a la z ł s ię  
S Z C Z E C IN , a n a  t r z e c im  — d ru g a  
r e p re z e n ta c ja  W P .

rodzaj na imprezy kolarskie

Mistrzostwa ZS „Start 
w S zczecin ie

Za  k ilk a  dn i serię Im prez kolarskich w  naszym  mieście  
rozpoczną m istrzostwa Polski Zrzeszenia Sportowego 
„S ta rt”. Jak nas po in fo rm o w ał H . W L A Z Ł O , sekretarz  
K S  Czarnych, k tórzy  są organ izato ram i, m istrzostw a od­
będą się w  dniach od 25— 28 czerwca br.

POLSKA-WŁOCHY 
w  T ¥

W  C Z W A R T E K  o godz. 
18.25 Te le w iz ja  przeprowa  
d ń  bezpośrednią transmi 
sje z rewanżowego meczu 
piłkarskiego olim pijskich  
reprezentacji Polski 
Włoch.

K A D R A  p o ls k ic h  p i łk a r z y ,  k tó r a  
p o w ró c i ła  z R z y m u  p rz e b y w a  o b e c ­
n ie  w  P o z n a n iu , g d z ie  p r z y g o to w u je  
s ię  in te n s y w n ie  do  re w a n ż o w e g o  
m e c z u  e l im in a c y jn e g o  p rz e d  o l im ­
p ia d ą  w  T o k io ,  z W ło c h a m i.  P i łk a ­
rz e  t r e n u ją  d w a  r a z y  d z ie n n ie .  Z a ­

w o d n ic y  są d o b r e j m y ś l i  i  w ie rz ą  
w  to ,  że p o k o n a n ie  W ło c h ó w  w  P o ­
z n a n iu  le ż y  w  g r a n ic a c h  ic h  m o ż l i ­
w o ś c i.  T e g o  sam e go  z d a n ia  je s t 
r ó w n ie ż  t r e n e r  K o n c e w ic z .

M e c z  w y w o ła ł  w  W ie lk o p o ls c e  
b a rd z o  d u ż e  z a in te re s o w a n ie , d o  so 
b o ty  z o s ta ło  ju ż  ro z p ro w a d z o n y c h  
p o n a d  65 p ro c . b i le tó w .

Flota Świnoujście 
awansuje do 131 ligi.

W  O S T A T N IM  s p o tk a n iu  o m i­
s t r z o s tw o  A  k la s y  w  p i ic e  n o żn e  
F L O T A  Ś w in o u jś c ie  p o k o n a ła  P O ­
L O N IĘ  G r y f in o  5:0 (!:0>, z d o b y w a ­
ją c  t y t u ł  m is t rz a  A  k la s y  i a w a n s  
d o  l i g i  o k rę g o w e j.  W ic e m is t r z o s tw o  
z d o b y ł G r y f  z K a m ie n ia .

T A B E L A :

1. F io ła  Ś w in o u jś c ie 24:12 49:3:'
2. G r y f  K a m ie ń 22:14 49:23
3. P io n ie r 19:17 33:28
4. R ega T r z e b ia tó w 19:17 3T:3f
5. S ta l L ip ia n y 13:18 44:3?
fi. P o g o ń  I ł 18:18 37:3r
7. G r u n w a ld  C ho szczn o 1S:2I> 40:4
3. P o lo n ia  G r y f in o 16:29 43:5?
9. B u d o w la n i 15: U 3S:4r

10. A r k o n ia  I I 13:23 24:3fi
D o  B  k ia s y  s p a d a ja  d w ie  s zcze c in

s k ie  d r u ż y n y :  B U D O W L A N I A R -
K O N I A  I I .

(n )

Uwaga amatorzy 
kolarstwa!
P R Z Y P O M IN A M Y '. że 

zgłoszenia do wyścigu ko ­
larskiego dla nie zrzeszo­

nych, organizowanego w  
dniu 29 czerwca br. z oka 
z ji m istrzostw C R Z Z, przy j 
m owane sa codziennie w  
W K Z Z  przy ul. M a łopol­
skie j 17, pok. 104, teł. 
83-79.

na czele, P A R A D O W S K I oraiz 
k o la rz e  szczecińsk ich__„C z a r­
n y c h ”  z H A Ł U S Z C Ż A saIE M  i 
M IK O Ł A J C Z Y K IE M , u czes tn i­
k ie m  k i lk u  w y ś c ig ó w  m ię d z y ­
n a rod ow ych .

O PR Ó C Z ca łe j p le ja d y  in ­
n ych , ró w n ie  d o b ry c h  za w o d n i­
kó w , u d z ia ł w s p o m n ia n y c h  k o la  
rz y  je s t ju ż  za pe w n io ny . Będzie

____  to  w ię c  dosko na ła  o k a z ja  d la
, m n ie j dośw iadczonych  k o la rz y , 

N A J L E P S I k o la rz e  tego  ak y  n a w ią zać bezpośredn ią  i  
z rzeszenia  w a lczyc  będą na to -  vvy ró w n a n ą  w a lk ę  z ru ty n o w a  
rze i  szosie o m is trz o w s k ie  t y  n y m i ko le g a m i. Będzie  to  d la  
tu ly .  B ędzie  to  w ię c  d la  sym pa  n ic h  ś w ie tna  le k c ja  ta k ty k i,  a 
ty k ó w  k o la rs tw a  p rze dsm a k zarazem  p ró b a  p o ró w n a n ia  u -  
m is trzos tw ' C R Z Z, o rg a n iz o w a - rm e ję tno śc i z d ob y te j d o ty c h - 
n ych  od 27— 30 bm . Szkoda czas
ty lk o ,  że ta k  pow ażne im p re z y  P R A C E  o rg a n iz a c y jn e  są ju ż  
o d b y w a ją  się w  je d n a k o w y m  w  zasadzie  na u k o ń c z e n iu  i k ie  
czasie. ro w n ic tw o  C za rn ych  o czeku je

ZS  S T A R T  posiada  s iln e  iu ż  p rz y ja z d u  p ie rw s z y c h  k o -  
sekc je  k o la rs k ie . W  b a rw a ch  ln rzy .
tego zrzeszenia  w y s tę p u ją  m . W  Z W IĄ Z K U  z m is trz o s tw *  
in . L IN D E , trz e j G A Z D O W IE , m i p rz e b y w a  w  S zczecin ie  zna 
z re p re z e n ta n te m  P o ls k i na n Y t re n e r  k a d ry  —  p. W is z n ic - 
W yśc ig  P o k o ju  —  S ta n is ła w e m  k i.

S. P IE T R Z A K

Dobre wyniki na V1H „Poniedziałku I.a.“

Mochol rekordzisty Polski
D O  Z A K O Ń C Z E N IA  S E R I I F O N IE ' 

D Z IA Ł K O W  L E K K O A T L E T Y C Z ­
N Y C H  D L A  M Ł O D Z IE Ż Y  O R G A N 1  
Z O W A N Y C H  P R Z E Z  M K K F iT .  P O ­
G O Ń  I  R E D A K C J Ę  „ K U R IE R A ”  
P O Z O S T A Ł Y  J E S Z C Z E  T Y L K O  
J E D N E  Z A W O D Y , A  P O T E M  N A  
S T Ą P I P R Z E R W A  W A K A C Y J N A .

O D  D Ł U Ż S Z E G O  czasu syste 
m a ty c z n ie  w z ra s ta  poz iom  na ­
szej. im p re zy . Ś w iadczą  o ty m  
n a jle p ie j osiągane przez m ło ­
dzież w -yn ik i. W czo ra j na s ta ­
d io n ie  P og o n i uzyskano  k ilk a  
d o b rych  w y n ik ó w , w ś ró d  k tó ­
ry c h  n a jc e n n ie js z y  to  re k o rd  
P o ls k i M O C H O L Ó W N Y  w  k a le  
n o r ii dz iec i. P rze b ie g ła  ona d y  
s tans 60 m  w  czasie 8,0 sek. 
D ru g im  b ardzo  d o b ry m  re z u lta  
ie m  je s t 130 cm  w  s ko ku  w z w y ż  
•■zvskane przez 1 2 - le tn ią  P E N - 
TOŚ.

A  O T O  w y n ik i:

Dziewczęta: 60 m  —  1. M O ­
C H O L  8.0, 2. K A R W A C K A  8,3, 
3 D Z IE S Z U K  8.8, 4. P IA S E C ­
K A  9,0, 5. T Y L IC K A  9,0. Skók 
w z w y ż  —  1. P E N TO Ś  130, 2:
J Ę D R Z E J C Z A K  115, 3. Ż E M A J  
T IS  115.

C h ło p c y : 60 m  —  1. C Y W IŃ ­
S K I 7,5, 2. K O C H A N O W S K I 

3. W A Ł K O W I A K  8,3, 4.
S T A S IŃ S K I 8,4, 5. D Z IĘ G IE ­
L E  W S K I  8,5. Skok w dal —  1. 
F A C O Ń  5.30. 2. C E L IŃ S K I 5,04, 
3. C H O M IC K I 4,90, 4. K R U -
P E C K I 4,80. ( p )

Zawody konne 
w Witnicy

W  U B IE G Ł Ą  n ie d z ie lę  od­
b y ły  się na S ta d io n ie  L Z S  —  
W itn ic a  za w od y konne  m ięd zy  
se k c ja m i je ź d z ie c k im i L Z S  
„B ia ły  B ó r ”  w  w o j.  k o s z a liń ­
s k im  i  L Z S  —  W itn ic a . K o n ­
k u rs  d o k ła d n o ś c i w y g ra li:  
O L K A  i  A N D R Z E J  K R Z Y ­
S Z T O F IK O W IE  z B ia łe g o  B o­
ru . K o n k u rs  p o tę g i sko ku  w y ­
g ra ł A n d rz e j K R Z Y S Z T O F IK  
z B ia łeg o  B o ru , d ru g ie  m ie jsce  
zd ob y ł M a r ia n  K IE P K E  z 
W itn ic y . W  k o n k u rs ie  szybkoś

ci sz ta fe t p ie rw s z e  m ie jsce  zdo 
b y ła  sekc ja  jeźdz iecka  L Z S  —  
W itn ic a  w  s k ła d z ie : M a ria n  
K IE P K E  i  S te fan  K IE R Z N O W - 
S K I,  d ru g ie  m ie jsce  —  sekc ja  
je źdz iecka  B ia ły  B ó r. Z w y c ię ż  
com za w od ó w  d y p lo m y  hono­
ro w e  i sym b o liczn e  n ag ro dy  
w rę c z y ł d y re k to r  In s p e k to ra tu  
P G R  —  C ho jna , A n a to l L O ­
G IN .

Za ku lisa m i boksu zawodowego

N IE  JE S T  ju ż  d la  n ik o g o  ta je m n ic ą , że w  boks ie  zaw o­
d o w y m  zd a rz a ją  się za skaku ją ce  n iesp o dz ian k i ' i  w  e fekc ie  
leps i p ięśc ia rze  schodzą z r in g u  p oko na n i. W ys ta rczy  choć­
by p rz y p o m n ie ć  o s ta tn ią  w a lk ę  o t y t u ł  m is trz a  ś io ia ta  
w szechw ag stoczoną m ię d z y  C la y ’em a L is tonem . M ło d z iu t­
k i C la y  w  z a s k a k u ją c y  sposób ro z s trz y g n ą ł w a lk ę  na  s w o ją  
ko rzyść. W y n ik  t e j  w a lk i w y w o ła ł w śród  s y m p a ty k ó w  
p ię ś c ia rs tw a  o lb rz y m ią  d yskus ję . P rz y  o k a z ji zaczęto p rz y ­
p om ina ć  sobie  w a lk i,  w  k tó ry c h  uzyskano  ró w n ie ż  „ n ie -  
o czek iw an e ”  re z u lta ty . Z  u w ag ą  w ys łu ch a n o  także  w yzn a ­
n ia  dz iś  ju ż  8 2 - le tn iego  s ta rca , b. m is trz a  św ia ta  w  toadze 
c ię żk ie j.

—  P rzez  d z ie s ią tk i la t  —  p o w ie d z ia ł Jess W il la rd  —• 
n ik t  m n ie  n ie  c h c ia ł w y s łu c h a ć , n ie  w ie rzo n o  m i.

W  U B IE G Ł Y M  R O K U  z m a r ł J a c k  K ea rn s  —  m enaże r 
Ja cka  D em psey ’a. W  p ozo s taw ion ych  p a m ię tn ika ch  m e n a ­
że r z w ie rz y ł się, że 4 lip c a  1919 Jess W illa rd  zos ta ł pozba ­
w io n y  ty tu łu  m is trz a  ś w ia ta  w  w y n ik u  pewnego tr ic k u .  
P rz e c iw n ik  W illa rd a  —  J. D em psey m ia ł na  rę k u  m o k re  
bandaże p rzesypane  g ipsem . J a k  w ia d om o, g ips  schnie  
szybko, tw o rz ą c  tw a rd ą  sko ru pę . N ic  w ię c  dz iw nego , że 
k a żd y  cios D em psey’a  p rz y p o m in a ł ude rze n ie  maczugą.

K E A R N S  u ja w n i ł  także  m o ty w , ja k i s k ło n i ł go do za­
s tosow an ia  „ t r i c k u ” . M e n aże r z a ło ż y ł się bow iem  o 1 000 
d o la ró w , że D em psey z n o k a u tu je  swego p rz e c iw n ik a  w  
I  ru n d z ie . W a lk a  t rw a ła  3 ru n d y . A c z k o lw ie k  K e a rn s  za­

k ła d  p rz e g ra ł, to  D em psey zo s ta ł m is trz e m  św ia ta . M e n a ­
że r u s p ra w ie d liw ia  je d n a k  swego podop iecznego i  pisze, 
ze D em psey n ie  m ia ł n a jm n ie jsze g o  p o ję c ia  o zastosow an iu  
„ t r i c k u ” .

N IE C O  IN N E G O  Z D A N IA  je s t e k s m is trz  ś w ia ta  J. W i l­
la rd :  —  k a żd y  in k a s o w a n y  cios s p ra w ia ł m i s tra s z liw y  
ból. D ozna łem  lic z n y c h  z ła m a ń  kości tw a rz y . Po dz iś  m am  
ź le  ze s ta w io n ą  szczękę, k tó rą  z ła m a ł m i Dem psey. Jestem  
p rze kon an y , że D em psey z n a ł ca łą  p ra w dę . T u ż  po w alce  
o p u śc ił on r in g , by  —  ja k  m i się w y d a je  —  p ozbyć  . się  
k o m p ro m itu ją c y c h  bandaży i  o rg a n iz a to rz y  m u s ie li go  spec 
ja ln ie  w zyw a ć , by m ó c o fic ja ln ie  og łos ić  go m is trz e m  
św ia ta .

6 8 - le tn i dz iś  zw yc ięzca  w a lk i —  Ja ck  D em psey, szanoioany  
re s ta u ra to r z N ow ego J o rk u , n a ty c h m ia s t po  zw ie rze n iach  
W illa rd a  re p lik o w a ł:

DEMPSEY też OSZUSTEM!
—  S T A W IA N E  M I  Z A R Z U T Y  są śmieszne. N ie ch  padnę  

tru p e m , je ś l i  c o k o lw ie k  w ie d z ia łe m  o m a c h in a c ja c h  m o jego  
m e n aże ra !

B E Z  W Z G L Ę D U  na  to, czy D em psey b y ł w ta je m n ic z o n y  
w  m a c h lo jk i swego m enażera , czy te ż  n ie , je d n o  je s t 
pew n e : k o ru p c ja , aranżo-wanie w a lk  i  w s ze lk ie  in ne  m a ch ­
lo jk i  o d g ry w a ją  od  la t  w  p ię ś c ia rs tw ie  z a w od o w ym  w  
U S A  w ie lk ą  ro lę .
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D n ia  21. V I.  1964 r .  zm a rła  po  c ię ż k ie j ch o rob ie

ANNA BAY
W  Z m a r łe j t ra c im y  d łu g o le tn ią , d ob rą  p ra cow n icę  

i  ko leżankę.
R o dz in ie  Z m a r łe j w y ra z y  g łębok iego  w sp ó łczuc ia  

s k ła d a ją

Dyrekcja , Rada  
K o m ite t Rodzicielski, 
m łodzież Technikum  Samochodowego 
i  Zasadniczej Szkoły Samochodowej 

w  Szczecinie
6016 -K

P O L S K I — „ W  m a ły m  d o m k u 1 
g. 19.30.
W S P Ó Ł C Z E S N Y  — n ie c z y n n y .  
O P E R E T K A  — „ Ż y c ie  p a r y s k ie ”  
g . 19.15.
C Y R K  „ K O M E T A ”  — ( n a ro ż n ik  M . 
B u c z k a  i  R o o s e v e łta )  g . 19.30.

tem a

P O L S K I Z W IĄ Z E K  M O T O R O W Y  
w  Szczecinie, u l. T k a c k a  55, te l. 454-19, 
p rz y jm u je

zapisy na kurs
saEiiochodGrWG-RtetGcyktawy

k tó re g o  o tw a rc ie  nas tą p i 1.Y1I.64.
P rz y jm u je m y  zap isy na k u rs  k a t. I I I ,
3*1 i  I ,  ja k  ró w n ie ż  na k u rs  z za k re ­
su now ego „K o ie k s u  D rog ow eg o ” . 
In fo rm a c ji szczeg<flkwej u d z ie la m y  od 
godz. 7.30. O p ła ty  w  ra ta ch , w y k ła d y  
w  godzinach  w ie czo rn ych . 1706-K

Z A R Z Ą D  P o r tu  Szczecin w z y w a  do p ra cy  
re ze rw ę  ro b o tn ik ó w  p o r to w y c h  w  d n ia ch  
od 22.V I.— 27.VI.64 — g ru p ę  A  na zm ianę  
I I ,  g ru p ę  B  —  w  zm ian ach  u m o w nych , 
C  zm. I I  i I I I .  W  zm ian ie  I I I  o bo w ią ­
z u je  godz. 14 i 16. 1708-K

P A Ń S T W O W Y  D om  Dziecka  im . A . M ic ­
k ie w ic z a  w  S zczec in ie -Z d ro ja ch , u l. W a­
le cznych  23, ogłasza p rz e ta rg : na w y k o ­
n a n ie  ka p ita ln e g o  re m o n tu  b u d y n k u  n r  4, 
przeznaczonego na p rzedszko le , w  ty m  
ro b o ty  m u ra rs k ie , s to la rs k ie , m a la rs k ie  
i  in s ta la cy jn e , w o d .-k a n . W  p rze ta rg u  
m ogą b rać  u d z ia ł p rze d s ię b io rs tw a  p ań ­
s tw o w e , spó łdz ie lcze  i  p ry w a tn e . Ślepe 
koszto rj^sy do nab yc ia  w  se k re ta ria c ie  
dom u. O fe r ty  na leży sk ładać  do d n ia  
27.VI.1C64 r. R ozpa trzen ie  o fe r t  n as tą p i 
w  d n iu  29.V I . 1964 r. o godz. 11.

1703-K

IN Ż Y N IE R Ó W  lu b  te c h n ik ó w  b u d o w la ­
n ych  na s tan o w iska  k ie ro w n ik ó w  budów , 
m a js tró w , o g ó ln ob u do w la nych , k ie ro w n i­
k ó w  m agazynów  b ra n ż y  b u d o w la n e j, k ie ­
ro w n ik a  księgow ości f in a n s o w e j, n ru ra - 
rz y - ty n k a rz y ,  c ie ś li, b e to n ia rzy , m a la rzy , 
s to la rz y  b u d o w la n ych , b la c h a rz y -d e k a rz y , 
b ru k a rz y , ope ra to rów ' na sp rzę t c ię żk i i 
ś re d n i o raz ro b o tn ik ó w  b u d o w la n j'c h  n ie ­
w y k w a lif ik o w a n y c h  —  z a tru d n i n a ty c h ­
m ia s t S zczecińskie  P rz e d s ię b io rs tw o  B u ­
d o w n ic tw a  P rzem ys łow ego . Zg łoszen ia  
Szczecin, u l. S to rra d y  1 pok. 8 w  godz. 
od 7— 25. 1654-K

Części
zamienne
d o  a u to b u s u  m a r k i

„C h a u s s o n ” , 
t y p  A P H ,

zakupi
S p ó łd z ie ln ia  P ra c y  
U s łu g "  R ó ż n y c h  w  
S z c z e c in ie , P la c  O r ­
la  B ia łe g o  3, D z ia ł 
T e c h n ic z n y ,  te le fo n  

458-52.

3689-K

A U T O M O B IL K L U B  
S Z C Z E C IŃ S K I 

p r z y jm u je  z a p is y  n a

k u r s
lamchcdcwo
-motccyklow!

k tó re g o  o tw a r c ie  
n a s tą p i w  ci n i u 

29. V I .  1964 r .  
N a le ż n o ś ć  p ła tn a  

w  ra ta c h . 
I n f o r m a c j i  u  : z ie la  
B iu r o  A n to m o b i lk tn  
b u , A l .  P ia s tó w  20. 

te ł.  344-03.
3669-K

K O S M O S  ( te l .  355-02) — „ Ż o n a  d la  
A u s t r a l i j c z y k a ”  g . 9, 11.15, 13.30,
16, 18.30, 21 —  p o i.  —  p a n o ra m .
— o d  la t  12; C O L O S S E U M  ( te l. 
458-38) — „ A t a k  w e  m g le ”  g . 16,
18.30, 21 — N R D  — od  la t  16 -
p a n o ra m , ( w to r e k  i  ś ro d a ) ;  D E L  
M N  ( te l.  468-78) — „S ło ń c e  v
s ie c i”  g . 13, 13.30, 16, 18.30 , 21 -
c z e s k i —  o d  la t  36 ( w t o r e k  i  ś ro ­
d a ) ; B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) — „1 
d a m e  S a n  -  G e n e ”  g . 13.09, 15.30,
38.30, 20.30 — f r . - w l .  — od la t  18
— p a n o ra m . ( w to r e k  i  ś ro d a );
O G R O D O W E  — „ S p r a w a  N in y  B ”  
g .  22 —  i r a n c . ;  T E N IS O W E  —
„ R io  B r a v o ”  g . 22 — U S A ; D E R B Y
— „ C ó r k a  k a p i ta n a ”  g. 22 — ra d ź .
P O L O N IA  ( te l.  473-01) — „ T a je m ­
n ic e  P a ry ż a ”  g. 10.30, 13, 15.30, 18, 
20.30 — f r a n c .  — od  la t  14 ( w to r e k  
i ś ro d a ) ;  P IO N IE R  ( te l.  475-02) — 
„ D z ie ln a  e z u b a tk a ”  g. 10 — „ S k r a ­
d z io n e  p ia n y ”  g . 11, 13, 15 — p rz e ­
g lą d  f i lm ó w  m o r s k ic h  g . 17; Y o k -  
m o k ”  g . 18.20 . 20.30 ( w t o r e k  i  ś ro ­
d a ) ; M U Z A  ( P o m o rz a n y )  — „ W y ­
r o k  na  V C ”  — ju g .  —  od  la t  16; 
P R O M IE Ń  — „ L a ta ją c y  p r o fe s o r ”  
g . 16, 38, 20 — U S A  — od  la t  9; 
F A L A  — „ D z w o n y  n a  p a s te rk ę ”  
g. 18, 20 — c z e s k i — od  la t  16;
M A R S  — „ P r z e m in ę ło  z w ia t r e m ”  
g. 19 — U S A  — od  l a t  14; Ś W IT  
( S k o lw in )  — „ C ic h y  w s p ó ln ik ”  g.
17.30, 19.30 — a n g . — od  la t  14;
E C H O  ( K r z e k o w o )  — „ P r a w d a ”  
g . 18, 20 — f r a n c .  — od  la t  18;
M E W A  (Ż e le c h o w o )  — „ P r z y g o d a ”  
g . 39.30 — w l.  — od  la t  18; Ż E ­
G L A R Z  (G o lę c in o )  — „ Z d a r z y ło  
s ię  w  R z y m ie ”  g. 18, 20.30 — w ł.
— o d  la t  18: S Z M A R A G D O W E  
(Z d r o je )  — „ P r z e m y tn ik  z P ie ­
m o n tu ”  g .  18, 20 — f r a n c .  —  od 
la t  16; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  — „C z a r  
n v  m o n o -k l”  g . 18, 20 — f r a n c .  od 
la t  16; H U T N IK  (S to ’ c z y n )  — „ M i ­
l io n e r  be z  g ro s z a ”  g. 13, 20 — an g . — 
o d  la t  • 14; B A J K A  (P o lic e )  — 
..W s z y s tk o  d la  p a ń ”  g .  18. 20.15 — 
fra n c .  . —  od  la t  18; 1 M A J  ( Ż y ­
d ó w c e )  — „ C h c e m y  s ię  b a w ić ”  
v . 18, 20 — a n g . — od la t  12 — 
p a n o ra m .; M A R Z E N IE  — n ie c z y n -

R E P E R T U A R  K I N  —  ¡na p o d s ta ­
w ie  in fo r m a c j i  W Z K . 
F O T O P L A S T Y K O N  — n ie c z y n n y .

H 'tt tíC R O H U H C t

G O S P O D A R S T W O  r o l ­
n e  — 8 ha , z e le k t r y f ik o  
w a n e , za s ia n e , in w e n ­
ta r z  ż y w y  i  m a r tw y ,  
sad, z a m u lo n e  s ta w y , 
ła d n e  p o ło ż e n ie , b l is k o  
B y d g o s z c z y , s p rz e d a m . 
L e o f i  O t k a l l  o , F o rd o n . 
B a to re g o  2. 5982-G

33 M U Z  — p i.  Ż o łn ie r z a  2 — c z y i 
Od g . 11; T P P R  — W o j.  P o l.  66 
f i l m  „ N o c n y  p a t r o l ”  g . 18, 20

ra d ź . —  o d  l a t  16; N O T  —  W o j.  T V  „ I s s y ” , 22 — „ T y  1 c h e m ia ^
P o l. 67 — c z y n n y  od  g . 14; S P O Ł -  22.36 — fe l ie to n  f i lm o w y  I  s k rz y p c e , 
D Z IE L C O W  — W ó j.  P o l.  20 —  c z y n  22.50 —  k r o n ik a ,  23 — m a g a z y n  w o j 
n y  od - g . 15. s k o w y  „ G d z ie  r o z s t r z y g n ę ły  s ię  l o ­

s y  I I  w o jn y  ś w ia to w e j? ” .

Wuzèùpn Śr o d a

10.50 — g im n a s ty k a  d fa  w s z y s t*
k ic h ,  11.30 — „ D o d a te k  n a d z w y ­
c z a jn y ” , 13.35 — te s t, 14.30 —  f i l m  
„K s ię ż n a  G e ro is te in ” , 17 — w id o ­
w is k o  d la  d z ie c i od  la t  10, 19.30 — 
o m ó w ie n ie  p r o g r a m u ,  19.40 — t y -  

a d  o m  o ś c i T V ,  19.50 — p o -  
o w ia n ia  T V  d z ie c ię c e j,  20 —

s p o tk a n ie  w  B e r l in ie ,  20.40 — p r o g -  
, . , - n o ż a . p o g o d y , 20.45 — k o n c e r t  z

■ « m łyń ska  K  -  o s u n ię c ia  p e d * -  * * Ł « £ , U k o b ie t ,  o k . g . 21.J0
k r o n ik a ,  22.25 — „ M e lo d ie  z P r a -

S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 —  m a la r s tw o  
p o ls k ie ,  rz e ź b a  p o m o rs k a , re n e s a n ­
so w e  s t r o je  k s ią ż ą t s z c z e c iń s k ic h  
g. 13—19; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — 
w y s ta n y  m o rs k ie ,  k u l t u r a  A f r y k i  „  c 
Z a c h o d n ie j,  p rz y r o d a ,  d z ie je  k o w a l  
s tw a  i  m o n e ty  a a  P o m o rz u  Z a -  

h o d -n im  g . 13—39; B W A  — S ta -

g o g ic z n e  c z ło n k ó w  Z P A P  g. 13— 19: 
S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  — W o j.  Pol". 20 
— g r a f ik a  J a n a  Z d a re w ie z a : 13 
M U Z  — p i .  Ż o łn ie r z a  2 — m a la r ­
s tw o  A n n y  G u e n tn e r  z K r a k o w a .

g i ’ 23.05 —  k r o n ik a .

*Z>yz:uii1
S Z P IT A L E

K L I N I K A  C H JR . D Z IE C IĘ C E J  —
U n i i  L u b e ls k ie j ;
r K L I N I K A  C H IR . —  U n i i  L u b e l­
s k ie j ;
S Z P IT A L  W O J S K O W Y  —  O d d z ia ł 
P o ło ż n ic z y  — P io t r a  S k a rg i;  
P R Z Y C H O D N IA  D L A  M A T K I  I  
D Z IE C K A  — ś w . W o jc ie c h a  7 — 
g. 39— 7 ra n o .

A P T E K I

— M ic k ie w ic z a  101 — te l.  
N R  4 — P ia s tó w  60 —  te l.  
N R  46 — W ie lk a  17 —  te l.

N R  2 
730-44;
352-91;
372-75.
C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y  
— A p te k i:  N r  30 ( G l in k i ) ,  N r  12 
(P o d ju c h y ).

W IA D O M O Ś C I: 16, 19, 23.50.
S E R W IS  R Y B A C K I :  20.57.

13.45 — „ W  r y tm ie  ta ń c a  i  p io s e r i 
k i ” , 14.45 — d la  d z ie c i „ B łę k i t n a  
s z ta fe ta ” , 15.30 — d la  d z ie c i „ Z ie ­
m ia  s ło n y c h  s k a l” , 16.05 — m e lo ­
d ie  ś w ia ta , 36.40 — „ S tu d io  N o r d ” , 
17 — m u z y k a  ta n e c z n a , 17.30 — 
p rz e g lą d  a k tu a ln o ś c i W y b rz e ż a , 
17.50 — „ W to r e k  g o d z in a  17.50” , 1« 
— k o n c e r t  ż y c z e ń , 18.30 — r e p o r ­
ta ż  d y s k u s y jn y .  18.50 — u n iw e r s y ­
te t  r a d io w y .  19.05 — m u z y k a  i  a k t u  
a ln o ś e i, 19.30 — k a le jd o s k o p  k u l t u ­
r a ln y ,  20 — „ S ie d e m  p o ls k ic h  g rz e ­
c h ó w  g łó w n y c h ” , 21 — z k r a ju  i  ze 
ś w ia ta , 21.49 — m u z y k a  ta n e c z n a , 
22.10 — ..D z ia ła ln o ś ć  k a p i ta łó w  o b ­
c y c h  w  P o isce  p rz e d  w rz e ś n i o w e j” , 
22.25 — ..A m b ic je  i  s t a r t y ” , 22.40 — 
m u z y k a  ta n e c z n a .

P R O G R A M  S Z C Z E C IŃ S K I

17.35 — P r o g r a m  d n ia ,  17.40 —•
„ Z o s ia  S a m o s ia ” , 18 — p ro g ra m
f i lm o w y ,  18.25 — „ G lo b ”  — k w a ­
d ra n s  o ś w ie c ie , 18.50 — „ F i l i p i n ­
k i ”  w  R o s to c k u , 19.20 — W sze ch ­
n ic a  T V  „ A n g l i k i ” , 19.50 — D o b ra ­
n o c  d z ie c io m , 20 — d z ie n n ik  T V , 
20.30 — „ B r y z a ”  m a g a z y n  m o rs k i,  
21 — „ B u lw a r  N o tr e  D a m ę ”  f i lm  
f r a n c .  od  la t  16 . 22.35 —  w ia d o ­
m o ś c i d z ie n n ik a  T V ,  22.45 — „ N o c  
S w ię to ja i łs k a ”  w id o w is k o  re g io n a l­
n e  w  w y k o n a n iu  z e s p o łó w  g ó r a l­
s k ic h ,  p r o g r a m  n a  j u t r o  i  D O B R A ­
N O C .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I :

16.30 — w id o w is k o  d la  d z ie c i od 
la t  5 „W e s o łe  h is to r ie  o z w ie rz ę ­
ta c h ” , 19 — o m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 
19.10 — u n iw e r s y te t  T V .  19.40 — t y ­
s iąc  w ia d o m o ś c i T V ,  19.50 — p o z d ro  
w ie rn a  T V  d z ie c ię c e j,  20 — w id o ­
w is k o  d la  m ło d z ie ż y , 20.25 — k r o ­
n ik a ,  p rz e g lą d  w y d a rz e ń , 20.56 —
k o n g re s  k o b ie t ,  21 — o p o w ia d a n ie

KU1S
dla bibliotekarzy

W O J E W Ó D Z K A  i  M IE J S K A  B i­
b l io te k a  P u b lic z n a  o r g a n iz u je  k u r s  
d la  a b s o lw e n tó w  s z k ó . ś re d n ic h , 
p ra g n ą c y c h  p o d ją ć  p ra c ę  w  b ib l io  
te k a c h  p u b lic z n y c h .  N a  k u r s  b ę d ą  
p r z y jm o w a n e  o s o b y  m a ją c e  śred l 
n ie  w y k s z ta łc e n ie  (m a tu rę ) ,  d e k la  
r u ją c e  ch ę ć  p o d ję c ia  p n ą cy  w  b i­
b l io te k a c h  p o w ia to w y c h ,  m  a ło m ie  j  
s k ic h  lu b  g r o m a d z k ic h  na  te re n ie  
w o je w ó d z tw a  s z c z e c iń s k ie g o  o ra z  
w  p la c ó w k a c h  f i l i a ln y c h  w  Szcze­
c in ie .  K u r s  je s t b e z p ła tn y ,  u c z ę -  
s tn ie v  spoza S zcze c in a  o t r z y m a ją  
b e z p ła tn e  z a k w a te r o w a n ie  i  w y ż y  
w id n ie  o ra z  z w ro t  k o s z tó w  p rz e ja z  
d u . P o  p rz e s z k o le n iu  i  p o d ję c iu  
p ra c y , k u r s a n c i b ę d ą  m o g li  s ię  u -  
b ie g a ć  o p r z y ję c ie  na s tu d ia  zao cz­
ne  W y d z . B ib lio te k o z n a w s tw a  
U n iw .  W ro c ła w s k ie g o  lu b  in n e  w y  
d z ia ły  h u m a n is ty c z n e  U n iw .  P o z­
n a ń s k ie g o .

Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  i u d z ie la  
in fo r m a c j i  W o je w . i  M ie js k a  B i­
b l io te k a  P u b lic z n a , u l .  P o d g ó rn a  
15/16. I I  p ię t r o ,  p o k . 17. te l.  39-261, 
w e w n . 22. T e r m in  s k ła d a n ia  p o ­
d a ń  u p ły w a  35 lip c a .

P R Z Y J M Ę  p o m o c , n a j ­
c h ę tn ie j  re n c is tę ,  p r z y  
h o d o w l i  l is ó w  w  o k o l i ­
ca ch  Z d r o jó w .  O fe r ty  
s k ła d a ć : te l.  32-286,
go dz , 20—22. 5983-G

D Z IE L N IC O W Y  Z a rzą d  B u d y n k ó w  M iesz 
k a ln y c h  S zczecin-P ogodno, z a tru d n i od 
zaraz m a js tra  bud ow la ne go  —  w y m a g a ­
ne w y k s z ta łc e n ie  ś re d n ie  tech n iczne  p lus  
2 la ta  p ra k ty k i lu b  n iep e łn e  p lus  5 la t  
p ra k ty k i ,  d e k a rz a -b la c h a rz a  —  w ym ag a ­
na p ra k ty k a  od 3— 5 la t,  trze ch  st. k s ię ­
g ow ych  —  w jm ia g a n e  w y k s z ta łc e n ie  śre ­
d n ie  p lus  p ra k ty k a  lu b  n iep e łn e  ś re d n ie  
p lu s  5 la t  p ra k ty k i w  ks ięgow ości.

1702-K

7nka?ii I M a Pnrtnwira“
w szystkim  Portowcom  S Z C Z E C IN A , Ś W IN O U J Ś C IA  i K O Ł O B R Z E G U  i  Ich  

R O D Z IN O M  oraz w szystkim  K O N T R A H E N T O M  portu

i ia j ls p s z o ż y c z e n ia
składają:

Sam orząd Robotniczy  
i D yrekc ja

Zarządu P ortu  Szczecin
2705-K

P O T R Z E B N A  p o m o c  do  
cho d zą ca . M . G o rk ie g o  
22—2. 5984-G

B Ł Y S K A W IC Z N IE  p rz e
ś le m y  k r a jo w e  a d re s y  
m a try m o n ia ln ie  — „ V E ­
N U S ”  — K o s z a lin ,  O d­
ro d z e n ie  6. I n fo r m a c je
—  30 z ł z n a c z k a m i.

3.504-K

s a m o t n o ś ć  c ię  n ę k a
—  p o m o że  „ S Y R E N K A ”
—  n a jw ię k s z e  w  P o lsce
B iu r o  M a tr y m o n ia ln e ,  
W a rs z a w a , E le k to r a ln a  
11. 3304-K

mmsm
IM P R E G N O W A N IE  t k a ­
n in  s ys te m e m  w ło s k im ,  
g w a ra n to w a n a  ja k o ś ć , 
te rm in o w e  w y k o n a n ie  — 
H a n c y k ,  W a rs z a w a , u l.  
G ró je c k a  384, m . 30.

3683-K

D R  J E R Z E M U  M A L I ­
N O W S K IE M U  ze S z p ila
la  K l in ic z n e g o  N r  2, Od 
d z ia ł  S to m a to lo g ii ,  za 
s z c z ę ś liw ie  p r z e p r o w a ­
d z o n ą  o p e ra c ję  o ra z  za 
t r o s k l iw ą  o p ie k ę  le k a r ­
s k ą . s e rd e czn e  p o d z ię k o  
w a n ie  s k ła d a  A le k s a n ­
d e r  K u rp ie w s k i.

5984-G
D O B R Z E  p ro s p e ru ją c e  
z m e c h a n iz o w a n e  p rz e d ­
s ię b io rs tw o  u s łu g o w e , z 
p o w o d u  c h o ro b y  s p rze ­
d a m  w z g lę d n ie  p r z y jm ę  
w s p ó ln ik a . T e l. 383-71.

5986- G

O B E L G Ę  r z u c o n ą  na  
ob . W a c ła w a  J a b ło n o w ­
sk ie g o , M y ś lib ó rz ,  o d w o  
ło ję . ja k o  n ie p r a w d z iw ą .  
Z d z is ła w  O ć w ie ja ,  T rz e ­
b ia tó w ,  R y n e k  26.

5987- G

W Y N A J M Ę  p o k ó j  2 pa 
n o m . Z g ło s z e n ia : N ie m ­
c e w ic z a  3—4. 5983-G

P O K O J , k u c h n ia ,  n o w e  
b u d o w n ic tw o  w  ś ró d m ie  
ś c iu , z a m ie n ię  na  2 p o ­
k o je .  O fe r t y  s k ła d a ć : 
B iu r o  O g ło sze ń , p l.  H o ł­
d u  P r u s k ie g o  8 n a  n r  
496. 5989-G
W Y N A J M Ę  p o k ó j bez 
w y g ó d  i  m e b li  m a łż e ń ­
s tw u  p ra c u ją c e m u . W ia  
d o m o ś ć : u l .  R a d o g o ska  
31—5. 5990-G
M IE S Z K A N IE  d w u p o k o  
jo w e , k o m fo r t ,  n o w e  
b u d o w n ic tw o  w  Szcze­
c in ie ,  z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  w  J e le n ie j G ó rze . 
O fe r ty  s k ła d a ć : B iu r o  
O g ło sze ń , p l .  H o łd u  P r u  
s k ie g o  8 n a  n r  497.

599!-G
3 -F O K O J O W E  m ie s z k a ­
n ie  w  J e le n ie j  G ó rze , 
z a m ie n ię  n a  d ó m e k  je d  
n o r o d z in n y  w  S zcze c i­
n ie .  O fe r ty  s k ła d a ć : 
B iu r o  O g ło s z e ń , p l.  H o l 
d u  P r u s k ie g o  8 na  n r  
498. 5992-G
D W  A  p o k o je  z k u c h n ią ,  
z a m ie n ię  n a  2 p- k o ję  
lu b  t r z y  m a łe  w  ś r ó d ­
m ie ś c iu .  W ia d o m o ś ć : 
B . Ś m ia łe g o  24— 23.

5993- G
M A Ł Ż E Ń S T W O  na  d e łe  
g a c j i  p o s z u k u je  p o k o ju  
s u b lo k a to r s k ie g o  n a  ro k . 
O le r t y  s k ła d a ć : B iu r o  
O g ło s z e ń , p l .  H o łd u  P r u  
s k ie g o  8 na  n r  499.

5994- G
D W A  p o k o je  z k u c h n ią ,  
s p iż a rk a , w  Ś w in o u j­
ś c iu , z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  lu b  na  1 z  k u c h  
n ią  w  S z c z e c in ie . Ś w i­
n o u jś c ie ,  u l .  W a lk i  M ło  
d y c h  37—8. 5992-G
T R Z Y  p o k o je , k o m fo r t ,  
2 b a lk o n y ,  w  ś ró d m ie ­
ś c iu ,  z a m ie n ię  na  2 p <j 
k o ję ,  d z ie ln ic a  o b o ję tn a . 
T e l.  477-01 o d  g o d z . 18.

5993-G

S A M O C H Ó D  „ S u p e r -  
O t ; a v ia ” , s p rz e d a m . K a  
m ie ń  P o m ., u l .  A . C z e r 
w  on e j 4—5, M a r ia n  
S zcze pa n  k o w s k i.

5994-P.
M O T O C Y K L , u ż y w a n y ,  
W S K  na  c h o d z ie , s p rze  
d a m  ta n io ,  u l .  K r .  J a d  
W ig i 3—2. 5995-G
S A M O C H Ó D  B M W , ty p  
340, s p rz e d a m  lu b  za­
m ie n ię  na  m n ie js z y , 
w z g lę d n ie  na  m o to c y k l .  
P rz y b y s z e w s k ie g o  33, 
te l.  702-62. 5996-G
M O T O C Y K L  „ J u n a k ” , 
s ta n  b a rd z o  d o b r y ,  
s p rz e d a m . P o d ju c h y ,  
G r a n i to w a  1—1, o d  g o d z . 
15. 5997-G

„ L A M B R E T T Ę ”  150 —
s p rz e d a m . S z c z e c in , K u  
ś n ie rs k a  5—8 ( k o lo  Zana 
k u ) ,  te l.  37-706, p o  g o d z . 
37. 5998-G
M E B L E  s to ło w e , c ie m ­
n e , d o  d u ż e g o  p o k o ju ,  
ta n io  sp rz e d a m . T e l.  
81-93, go dz . 18—23.

5999-G
S A M O C H Ó D  „ W a r t ­
b u r g ” , sp rz e d a m . T e l.  
44-346, p o  go dz . 39, te l.  
723-57. 6000-G
M E B L E : s to ło w y  k o m ­
p le t ,  2 ta p c z a n y , 2 s z a f 
k i  n o c n e , 3 k re d e n s  k u  
e S ie nn y i s tó ł.  s p rz e d a m . 
J e d n o ś c i N a r o d o w e j 17 
—4, te l.  420-67.

64KI1-G

E W A  C IE Ś L A K  z g u b iła  
le g i ty m a c ję  S z k o ły  O g ó l 
n e k s z ta łc ą c e j N r  2.

6011-G
A N D R Z E J  K O R D E K
z g u b ił  le g i ty m a c ję  s z k o l 
n ą  S z k o ły  N r  32.

6002-G
T A R A S  M Y C A  z g u b i ł  
le g i ty m a c ję  s z k o ln ą , w y  
d a n ą  p rz e z  T B O  W  
S z cze c in ie .

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p l.  H o łd u  P r u s k ie g o  8; re d a g u je  k o le g iu m . T E ­
L E F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p ca  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21; s e k re ta rz  r e d a k c j i  428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 53); d z ia ł 
m ie js k i  462-35; d z ia ł m o r s k i  i  s p o r to w y  427-77; d z ia ł łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło sze ń  344-44; re d a k c ja  p o ra n n a  (p o  go dz . 6) 378-93; d a le k o p is y  425-14. P re ­
n u m e r a tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u r z ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu r y  „ R u c h ” . M o żn a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  n a  k o n to  P K O  N r  lft-6-13770. P rz e d s ię ­
b io rs tw o  U p o w s z e c h n ie n ia  - P ra s y  i  K s ią ż k i  „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie , A l . ’ N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P r e n u m e ra ty  p r z y jm o w a n e  są d o  15 d n ia  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p re ­
n u m e r a ty .  C en a  p r e n u m e ra ty :  k w a r ta ln ie  — 37,56 z ł;  p ó łro c z n ie  — 75 z ł ;  r o c z n ie  — 150 z ł. P r e n u m e ra tę  na  z a g ra n ic ę , k tó r a  je s t  o 40 p ro c . d ro ż s z a  — p r z y jm u je  B iu ro  
K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  z a g r a n ic z n y c h  „ R u c h ” , W a rs z a w a , u l .  W ro n ia  23, te k  28-46-88, k o n to  P K O  N r  1-6-100024. S z rz e c . Z e k ł  G r a f .  P - i
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WIELKI BAL
M A TU R ZYSTÓ W
w ..Kaskadziei i

: D Z IŚ  W  „K A S K A D Z IE ”  
odbędzie  się d o roczn ym  
zw ycza je m  w ie lk i b a l m a ­

tu r z y s tó w ,  o rg a n iz o w a n y  
p rzez  re d a k c ję  „K u r ie ra  
.Szczecińskiego”  i  d w u ty g o  
d n ik  „ F i l ip in k a ”  ze w sp ó ł 
u d z ia łe m  K u ra to r iu m
Szczecińsk iego  O krę gu  
S zko lnego  i  W y d z ia łu  
O ś w ia ty  P re z y d iu m  M R N  
W Szczecinie. W  b a lu  u - 
czestn iczą  a bso lw enc i p ię ­
ciu szczecińsk ich  szkó ł: 
Liceum  n r  6, Liceum  n r 3, 
Technikum  Ekonom iczne­
go, Handlow ego i Liceum  
Pedagogicznego dla  W y ­
chowawczyń Przedszkoli.

G łów nym  akcentem  ba­
lu  jest udzia ł w  nim  abśol 
w entów  urodzonych w  
Szczecinie. Jest to w ie lk ie  
w ydarzenie w  życiu na­
szego m iasta. Dyplom y doj 
rzałośi» otrzym uje  N O W A  
Z M IA N A  —  przyszli go­
spodarze Szczecina.

O rg a n iz a to rz y  p rz y g o to ­
w a li d la  u cz e s tn ik ó w  c ie ­
k aw y  p ro g ra m  a rty s ty c z ­
ny, k tó r y  p op row adzą  Je ­
rzy  G órny i  K a z im ie rz  
K u lig . Z obaczym y w  n im  
p o p u la rn e  zespoły estrado  
We: „N o w a lijk i” z T e ch ­
niku m  G ospodarczego. „Po 
sągi”  z T e c h n ik u m  M e ­
chan iczno  -  E ne rgetycznego 

i- zespół taneczny T e c h n i­
kum  O dzieżowego. W  p ro  
gram ie  w y s tą p ią  także  
„ F ilip in k i” że s w y m i no­
w ym i p iose n kam i. B a l bę

dzie  - f i lm o w a n y  p rzez  re a ­
liz a to ró w  f i lm u  o Szcze­
c in ie  i  naszym  p o p u la r­
n ym  zespole. D z is ie jszy  
b a l je s t ta kże  ba lem  m a ­
tu ra ln y m  d la  „F i l ip in e k ” , 
k tó re  —  ja k  w ia d o m o  —  
z ło ż y ły  egzam in  d o jrz a ­
łośc i w  T e c h n ik u m  H a n ­
d lo w y m .

-STRONA 8
Z A  M U N D U R E M  P A N N Y

S Z N U R E M ... S ta re  p rz y s ło w ie  
s p ra w d z a . się ró w n ie ż  w  o d jfie  
s ie n iu  do m u n d u ró w  m a ry ­
n a rs k ic h . P rz e k o n a li się o ty r r i 
o fic e ro w ie  o k rę tu  szko lne#o  
M a ry n a rk i W o }z n n e j „ Is k ra ", 
k tó ry c h , z o k a z ji „ D n i M o rz a ", 
sym p a tyczn e  d z iew czę ta  O b ia ­
to  w a ły  w ią z a n k a m i k w ia tó w .

W i lk i  n to rs k ie  zawsze m a ją  
szczęście... (D y l)

( F o t o  —  S t .  C I E Ś L A K *

ŚWIĘTO POEZJI
mistrza Konstantego
W D N IA C H  24— 27 czerwca b r. Szczecin stanie 

się w id o w n ią  I  OG ÓLNOP G IB K IE G O  F E S T IW A L U  
P O E ZJI K . I. G A ŁC ZY Ń S K IE G O , zorganizowanego z 
in ic ja ty w y  K lu b u  Z w ią z k ó w  i  S towarzyszeń T w ó r­
czych „13  M U Z ”  i  Szczecińskiego Tow arzys tw a  K u ltu ­
ry . P ro te k to ra t h ono row y  nad Festiw alem  o b ją ł M in i­
ster K u ltu ry  i  S z tu k i —  Tadeusz G A L Ń S K I.

O  W IE L K IE J  randze  te j ró w n ie ż  a k to ró w  zaw odow ych . 
i,m prezy oraz o  p o p u la rn o ś c i W  s a li K a m e ra ln e j Z a m ku  
poe z ji G a łczyńsk ie g o  św ia d czy  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h  w y s tą p i

czyńsk iego  s tan ie  się n ie w ą t­
p l iw ie  d użym  w y d a rz e n ie m  w  
życ iu  k u ltu ra ln y m  naszego m ia  
sta. (D y l) '

fa k t ,  że u d z ia ł w  F e s tiw a lu  
z g ło s ili wszyscy n ie m a l la u re a ­
ci dw óch  o s ta tn ic h  O gó ln op o l­
sk ich  K o n k u rs ó w  R e c y ta to r­
sk ich . P ro g ra m  F e s tiw a lu  p rze  
w id u je  w y s tę p y  60 n a jlep szych  
re c y ta to ró w  spośród a m a to ­
ró w , m łod z ie ży  s z k o ln e j i  s tu ­
d e n c k ie j, p on ad to  u s łyszym y

Do widzenia 
po wakacjach!

C O  P R Z Y S N T Ł O  s ię  m a łe m u  le -  
h iu s z k o w i,  M a łg o s i z g l.  IV ?  N a 
t o  p y t a n ie  o t r z y m a ło  o d p o w ie d ź  
o k o ło  1000 m a ły c h  i  d o r o s ły c h  m ie ­
s z k a ń c ó w  n a sze g o  m ia s ta , k tó r y m  
u d a ło  s ię  o t r z y m a ć  b i le t y  n a  d w u ­
k r o t n y  w y s tę p  z e s p o łu  b a le to w e g o  
P a ła c u  M ło d z ie ż y  w  s a l i  D o m u  K o ­
le ja rz a .  j a k  j u ż  in fo r m o w a l iś m y ,  
d o c h ó d  ze s p rz e d a ż y  b i le tó w  p r z e ­
z n a c z o n o  n a  k o lo n ie  d la  n ie z a m o ż ­
n y c h  d z ie c i,  a le  n ie  t y l k o  z -te g o  
p o w o d u  n a le ż ą  s ię  s ło w a  u z n a n ia  
o r g a n iz a to ro m  w id o w is k a .  T o  c o  p o  
k a z a ł  n a m  P a ła c  M ło d z ie ż y  w a r te  
j e s t  o b e jr z e n ia  p rz e z  w ię k s z ą  i lo ś ć  
s z c z e c in ia n , zw ła s z c z a  ty c h  n a j-  
¡m ło d s z y c h . P o d  o p ie k ą  c h o re o g ra fa  
¿Józefa K a c a m o n a  w y r ó s ł  w  P a ła -  
jc u  M ło d z ie ż y  ze s p ó ł, k tó r y m  S zcze ­
c i n  m o ż e  s ię  p o c h w a lić .  S z k o d ą

.m o że , że „ u j a w n i ł ”  s ię  on  d o p ie ro  
p o d  k o n ie c  r o k u  s z k o ln e g o , b o ­
w ie m  n a  p o n o w n y  w y s tę p  trz e b a  
b ę d z ie  p o c z e k a ć  p r z y n a jm n ie j  2 d o  
4 rp ie s ię c y . M o ż l iw e  je d n a k ,  że 
p rz e d  w a k a c ja m i ze s p ó ł w y s tą p i  
je szcze  ra z , b o w ie m  s z cze c iń ska  
P S S  p e r t r a k tu je  o b e c n ie  z  d y r e k c ją  
P a ła c u  M ło d z ie ż y  w  s p r a w ie  z o rg a  
n iz o w a n ia  w y s tę p u  b a le tu  w  d n iu  
24 b m . P S S  z a m ie rz a  c a ły  d o c h ó d  
z im p r e z y  r ó w n ie ż  p rz e z n a c z y ć  na 
k o lo n ie  d la  b ie d n y c h  d z ie c i.  (hs )

S c e n k a  z w id o w is k a  p t .  „ Z d a r z y ­
ło  s ię  w  n a s z e j k la s ie " ,  w  k tó r e j  
p a r t ię  s o lo w ą  ta ń c z y  m a ła  M a łg o ­
s ia  S z u b a  (w g r a n a to w e j  s p ó d n ic z ­
c e ).

14 a m a to rsk ich  i  zaw odow ych  
zespo łów  poezji.

F e s tiw a l, opróćz w ła śc iw e g o  
c h a ra k te ru  p rze g lą d u  p o e z ji 
K . I .  G a łczyńsk iego, o b fito w a ć  
będzie w  in te resu jące  im p re ­
zy : uroczystość nadania S tu ­
dium  Nauczycielskiem u N r  1 
w  Szczecinie im ienia K onstan­
tego Ildefonsa Gałczyńskiego, 
z udziałem  N a ta lii i  K iry  G a ł­
czyńskich, koncert kam eralny  
w  Zam ku, kierm asz dobrych  
książek na pł. Żołn ierza oraz 
prelekcje  film ów , poświęco­
nych w ielk iem u  poecie. W o je­
w ódzka i M ie jska  B ib lio teka  
Publiczna przygotowała cen­
ną w ystaw ę pam iątek po G a ł­
czyńskim  i w ydaw nictw  Poety. 
Z  ty c h  os ta tn ich  w y m ie n ić  
trzeba  przede  w sz y s tk im  ręcz­
n ie  p isan y  przez poetę egzem ­
p la rz  poem atu  „W it  S tw osz” .

W  SOBOTFJ, 27 czerw ca  w  
sa li K a m e ra ln e j Z a m k u  odbę ­
dz ie  s ię  u ro czys ty  k o n c e rt ga ­
lo w y  nagrodzonych  zespołów , 
a w  K lu b ie  „13 M u z”  — re ­
c y ta to ró w  in d y w id u a ln y c h .

F e s tiw a l poezji K . I. G a ł-

iedziemy na koncert
do K am ien ia

D Z lS  o d b ę d z ie  s ię  d a w n o  z a p o ­
w ia d a n y  k o n c e r t  o r g a n o w y  w  k a ­
te d rz e  w  K a m ie n iu  P o m o rs k im . 
W a r to  p r z y p o m n ie ć  że  są ta m  je d ­
ne  z n a jp ię k n ie js z y c h  i b o d a j n a j ­
w ię k s z e  o r g a n y  w  E u ro p ie .

O d d z ia ł P T T K  o r g a n iz u je  w y c ie c z  
k ę  a u to k a r e m  n a  te n  c ie k a w y  k o n ­
c e r t .  *

W y ja z d  d z iś  o g o d z . 17 sp rze d  
K lu b u  T u r y s t y  ( p l .  L o tn ik ó w ) .  
K o s z t (p r z e ja z d y  i  w s tę p  na  k o n ­
c e rt»  —  t y l k o  45 z ł.

Chór dzieciąt 
z Liberca

w Szczecinie
B a rd z o  p o p u la r n y  w  C ze ch o s ło ­

w a c j i  (205 o p ra c o w a n y c h  u tw o r ó w ,  
p o n a d  4M  w y s tę p ó w )  P io n ie r s k i  
C h ó r  D z ie c ię c y  z I . ib e r c a  p r z y je ­
c h a ł d o  S z c z e c in a , b y  u ś w ie tn ić  
s w y m i w y s tę p a m i nasze „ D n i  M o ­
rz a ” . J u t r o  o  g o d z . 18.30 o d b ę d z ie  
s ię  k o n c e r t  g a lo w y  w  s a l i  F i lh a r ­
m o n ii .  25 b m . n a s i m ło d z i go śc ie  
w y s tą p ią  w  Ś w in o u jś c iu  w  m u s z li 
k o n c e r to w e j  (g o d z . 13). P o dcza s  
p o b y tu  u  nas m a l i  a r ty ś c i  s p o tk a ją  
s ię  ze  S z c z e c iń s k im  C h ó re m  C h ło ­
p ię c y m  w  U s tr o n iu ,  z ło ż ą  w iz y t?  
w  m ia s te c z k u  m ło d z ie ż o w y m  w  
P o d g ro d z iu , n o  i  n a tu r a ln ie  s k o ­
r z y s ta ją  z w s z y s tk ic h  m o ż liw y c h  
a t r a k c j i  n a s z y c h  „ D n i  M o rz a ” .

<Up.)

G O S C  Z  W Ę G IE R

♦  N A  z a p ro s z e n ie  T o w a rz y ­
s tw a  W ie d z y  P o w s z e c h n e j 
p r z y b y ł  d o  S z c z e c in a  in ż . San 
d o r  B A U M A N N  z B iu r a  P la ­
n o w a n ia  d la  P r z e m y ś lu  A lu m i  
n io w e g o  w  B u d a p e s z c ie . In ż . 
B a u m a n n  w y g ło s i ł  w  H u c ie  
„ S z c z e c in ”  p r e le k c ję  n a  te m a t  
p ia n o w a n ia  w  p rz e m y ś le  a lu ­
m in io w y m .

H A N D L O W A  W IZ Y T A

♦  W  S Z C Z E C IN IE  b a w i b . 
a m b a s a d o r  S z w e c ji  w  P o lsce  
p . E N G Z E L L ,  k t ó r y  p r z y b y ł  
d o  n a szeg o  m ia s ta  w  m is j i  
h a n d lo w e j.  G o śc ia  p o w ita ł  
w c z o r a j w  Ś w in o u jś c iu  k o n ­
s u l s z w e d z k i w  S z c z e c in ie  p . 
K a r lo łó f  L A N D B E R G .

Z  A N G L I I

♦  W C Z O R A J  p r o m  p r z y ­
w ió z ł  d o  Ś w in o u jś c ia  p ie r w ­
szą w  ty m  r o k u  20-o s o b o w ą  
g ru p ę  tu -ry s tó w  z A n g l i i ,  k t ó ­
r z y  d z iś  z w ie d z a ją  na sze  m ia ­
s to .

♦  S Z C Z E C IŃ S K A  P o w s z e c h ­
na  S p ó łd z ie ln ia  S p o ż y w c ó w  
g o ś c i u  s ie b ie  6 0 -o so b o w ą  d e ­
le g a c ję  P S S  z Ł o d z i.  Ł ó d z c y  
s p ó łd z ie lc y  p r z y je c h a l i  z za­
m ia r e m  z a p o z n a n ia  s ię  z o s ią ­
g n ię c ia m i P S S  w  S z c z e c in ie , 
z w ie d z ą  m ia s to  i  p la c ó w k i  n a ­
sz e j P S S .

Im prezy  
D N I M O R ZA

D Z IŚ  k in o  Colosseum  w  go­
dzinach  9— 16 w y ś w ie t la  f i lr ń jr  
o tem a tyce  m a ry n iś ty c a n e j d la  
m łod z ie ży  szko lne j.

O D  G O D Z. 19— 21 na W a­
ła ch  C h ro b reg o  odbędzie  s łę  
ko n c e rt o rk ie s try  K B W  i 
S to czn i S zczecińsk ie j.

lesfnpi zdaniem
S to w a rz y s z e n ie  In ż y n ie r ó w  i T e c h  

n ik ó w  M e c h a n ik ó w  P o ls k ic h  za­
w ia d a m ia  o o d c z y c ie  in ż . D a n u ty  
K u h n  p t .  „ K le je n ie  m e ta l i ” , k t ó r y  
.o db ęd z ie  s ię  w  ś ro d ę , 24 b m ., o 
g o d z . 19 w  s a l i  N O T  ( A l .  W o js k a  
P o ls k ie g o  67).

Z A R Z Ą D  O d d z ia łu  S t . K s ię g o »  
w y c h  za p ra s z a  z a in te re s o w a n y c h  n a  
o d c z y t p t .  „ D z ia ła ln o ś ć  ro z p o z n a w  
cza i  z a p o b ie g a w c z a  k o n t r o l i  w e w ­
n ę tr z n e j w  p r z e d s ię b io r s tw ie ” , k t ó ­
r y  w y g ło s i d y r e k to r  Z e s p o łu  N a j­
w y ż s z e j Iz b y  K o n t r o l i  m g r  T a d e u s z  
K o s a c z ; odczy-t o d b ę d z ie  s ię  d z iś , 
w e  w to r e k  o  g o d z . 18 w  K lu b ie  
P S S  p r z y  A l .  J e d n o ś c i N a r o d o w e j 
37.

Od Czytelnikó
IN T E R W E N C J A  P O M O G ŁA

„O D  W IE L U  la t  jes teśm y lo  
k a to ra m i dom u p rz y  u l. Mies.z 
k a  I  n r  23. B ud yn ek  nasz są­
s ia d u je  ze s to la rn ią  Szczeciń­
sk ich  Z a k ła d ó w  U s łu g  P rze ­
m y s łu  Terenowego, z k tó rą  łą ­
czy nas w spó lne  p o d w ó rk o . 
K ośc ią  n iezgody je s t o dp ro w a  
d zon y  na  ze w ną trz  za k ła d u  w y  
lo t  k u rz u  z m aszyny czyszczą­
ce j e le m e n ty  d rzew a. D ro b ­
n iu tk ie  tro c in y  w ia t r  roznos i 
po c a ły m  podw órzu , n ie  m oż­
na o tw ie ra ć  okien , a d z iec i c ią  
g le  narażone  są na za py le n ie  
oczu” .

In te r w e n io w a l iś m y  w  te j  s p ra ­
w ie . W  o d p o w ie d z i M ie js k a  S ta c ja  
S a n i ta rn o  -  E p id e m io lo g ic z n a  za­
w ia d o m iła  na s , że s ta w ia n e  w  
s k a rd z e  z a r z u ty  są s łu s z n e  i  w y ­

d a ła  n a k a z  e g z e k u c y jn y ,  w  k tó r y m  
w z y w a  w ła ś c ic ie la  z a k ła d u , a b y  d o  
d n ia  25 b m . z a in s ta lo w a ł w y c ią g  p y  
ło w y  d o  s z l i f ie r k i.

T R O P IK  „ W Y S IA D A ”

W IA D O M O , że k a ż d e  h o b b y  w y ­
m a g a  w y rz e c z e ń . W s p ó łc z u ję  w ię c  
k in o m a n o m , k tó r z y  z m u s z e n i są 
d o  k o r z y s ta n ia  z k in a  o  w d z ię c z ­
n e j n a z w ie  „ I n a ”  w  S ta rg a rd z ie  
S z c z e c iń s k im . Z im ą  w  n ie o g rz e w a -  
n e j s a li te m p e r a tu r a  b y ła  n iższa  
n iż  n a  d w o rz e  i  w id z o w ie  z u tę ­
s k n ie n ie m  o c z e k iw a li  ła ta .  I  d o ­
c z e k a l i  s ię . T e m p e r a tu ra  p a n u ją c a  
O b e c n ie  n a  s a l i  z n a w ią z k ą  w y ­
n a g ra d z a  w s z y s tk ie  c ie r p ie n ia  m i ­
n io n e j  z im y .  A b y  re k o m p e n s a ta  
b y ła  p e łn ie js z a , n ie  w łą c z a  s ię  w e n  
ł y la to r ó w  a n i m ie  w ie t r z y  s a li.  Z a ­
d u c h  p r z y p r a w ia  c h w i la m i  o  za ­
w r ó t  g ło w y .

T rz e b a  p rz y z n a ć , że  t u te js i  w i ­
d z o w ie  są b a rd z o  w y t r w a l i ,  a le  c z y  
n ie  za d u ż o  te g o  d o b re g o ?

H .K .
( N a z w is k o  zn a n e  je d .J

O D P O W IE D Z I R E D A K C J I

O B . J A N  S T R U G A Ł A . B u d y ­
n e k  W asz  b y ł  p rz e w id z ia n y  d o  k a ­
p ita ln e g o  r e m o n tu  n a  r o k  I9S5, a le  
ze w z g lę d ó w  f in a n s o w y c h  te r m in  
te n  z o s ta ł p r z e s u n ię ty  na  da lsze  
la ta .

P R A C O W N IC Y  B A R U  M L E C Z N E ­
GO W  S Z C Z E C IN IE . K ie r o w n ic tw o  
b a r u  n a ru s z a  p r z e p is y  o  czas ie  
p r a c y . Z a  p rz e p ra c o w a n e  g o d z in y  
p o w y ż e j 8 g o d z in  d z ie n n ie , n a le ż y  
s ię  d o d a tk o w e  w y n a g ro d z e n ie , ta k  
sa rn o  za p ra c ę  w  n ie d z ie lę  i  ś w ię ­
ta  ze ICO p ro c . p o d w y ż k ą , z ty m  
że c o  t r z e c ia  n ie d z ie la  p o w in n a  
b y ć  w o ln a  o d  p r a c y .  D la  u r e g u lo ­
w a n ia  ty c h  s p ra w  i  l i k w id a c j i  d o ­
ty c h c z a s o w e j,  n ie z g o d n e j z p r z e p i­
sa m i p r a k t y k i ,  r a d z im y  w y s tą p ić  
d o  Z a k ła d o w e j K o m is j i  R o z je m c z e j 
o  z a p ła tę  n a le ż n o ś c i za  p rz e p ra ­
c o w a n e  g o d z in y  n a d l ic z b o w e .do Czytelników
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